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Rozmowa towarzyszą Józef a Stalina 
z korespondente'ln ,,Prawdy" 

Moskwa (PAP). Agencja TASS donosi: 

Niedawno korespondent „Prawdy" zwrócił się do towarzy­
sza Stalina z szeregiem pytań, dotyczących polityki zagranicz­
nej. Poniżej podajemy odpowiedź owarzysza J. W. Stalina. 

Pytanie: Jak oceniacie ostatnie oświadczenie premiera 
angielskiego Attlee w Izbie Gmin, że po zakończeniu woj­
ny Związek Radziecki nie rozbroił się, to jest nie zdemo­
bi!izowal swych wojsk, że od tego czasu Związek Radziecki 
zwiększa coraz bardziej swe siły zbrojne? 

Odpowiedź: Oc~niam to oświadczenie .premiera Attlee, ja­
ko oszczerstwo na Związek Radziecki. 

Całemu światu wiadomo, że Związek Radziecki zdemobi­
lizował po wojnie swe wojska. Jak wiadomo, demobilizacja 
została przeprowadzona w trzech etapach: pierwszy i drugi 
etap w ciągu 1945 roku, a trzeci etap - od maja do września 
1946 roku. Prócz tego w latach 1946 i 1947 przeprowadzona zo­
stała demobilizacja sta.rszych roczników stanu osobowego Ar­
mii Radzieckiej, a na początku 1948 roku zdemobilizowano 
wszystkie pozostałe starsze roczniki. 

Takie są wszystkim znane fakty. 
Gdyby premier Attlee był mocny w nauce o finansach, czy 

ekonomii, zrozumiałby z łatwością, że żadne państwo, nie wy­
łączając państwa radzieckiego, nie może rozwijać całą parą 
przemysłu cywilnego, zaczynać wielkich budowli w rodzaju 
elektrowni wodnych na Wołdze, Dnieprze, Amu-Darii, wyma­
gających dziesiątkó,w miliardów wydatków budżetowych, kon-

do 
Stalinowskie wezwanie 
wzmożenia walki o-- "pokój 

Odpowiedzi towarzysza Stalina na pytania korespondenta „Prawdy" 
są dokumentem o ogromnym znaczeniu dla wszystkich narodów świata. 
Dokonana przez towarzysza Stalina analiza rozjaśnia jak potężny reflektor 
obecną sytuację międzynarodową. W analizie tej setki milionów ludzi 
znajdują odpowiedź na trapiące ich pytanie co do dalszych losów pokoju. 
Znajdują w nich również wskazania co należy obecnie uczynić dla zacho-
wani"' i utrwaJenia pokoju. / 

Towarzysz Stalin wyjaśnia w swych odpowiedziach komu i dla jakich 
celów potrzebna jest nowa wojna światowa. „Oczywiście, stwierdza 
towarzysz Stalin, w Stanach Zjednoczonych, w Anglii, jak również we 
francji. istnieją agresywne siły, pożądające nowej wojny. Potrzebna im 
1est woina dla otrzymania zysków nadzwyczajnych, dla ograbienia innych 
krajów. Są to miliarderzy i milionerzy, traktujący wojnę jako intratny in­
teres, dający kolosalne zyski". 

. 'J'.a zbr~dn~cza garstka potentatów finansowych, kt,.lra gwoli zaspo­
ko1en1a swe1 menasyconej żądzy zysków i zdobycia panowania nad świa· 
tem, usiłuje wtrącić ludzkość w otchłań strasznej wojny, wykorzystuje 
dla swych celów Organizację Narodów Zjednoczonych. Organizacja ta, z 
któ~ą narody wiązały nadzieję na trwały pokój, „przekształca się -- jak 
stwierdza łowar:z:ysz Stalin - w narz~dzie wojny, w instniment rozpęty· 
wania nowej wojny światowej", W łonie tej organizacji ukształtował się 
agresorski trzon, do którego należą kraje paktu atlantyckiego oraz kraje 
Ameryki Łacińskiej. Ten właśnie agresorski trzon w łonie ONZ w ciągu 
długich miesięcy nie dopuszczał do pokojowego rozwiązania zagadnienia 
koreańskiego On też, działając pod komendą amerykańską, uchwalił ha· 
niebną rezolucję uznającą Chińską Re„ublikę Ludową za agresora. 

A z tego wynika, że ONZ, jak stwierdza towarzvsz Stalin, „jest 
te~az !1ie tyle organizacją światową, ile organizacją dla Amerykanów, 
dz1ała1ącą dla potrzeb agresorów amerykańskich". Stoczenie się ONZ do 
podobnej roli brzemienne. jest w poważne konsekwencje. „W ten sposób, 
~ówi towarzysz Stalin, OrJ!anizacia Narodów Ziednoczonych wkracza na 
niesławną drogę Ligi Narodów. Grzebie ona tym samym swój autorytet 
moralny i skazuje się na rozpad". 

Miliarderzy amerykańscy i ich wspólnicy z Londynu i Paryża, którzy 
~ak bezceremonialnie komenderują swoimi marionetkami w ONZ, boją się 
1ednak swoich narodów, które nie chcą nowej wojny i są za utrzymaniem 
pokoju. Miliarderzy zdają sobie sprawę, że bez oszukania narodów prZl' 
pomocy najbardziej ordynarnych kłamstw i oszczerstw nie uda im się ich 
krwawe {>rzedsięwzięcie. . 

. P!zykladem takiego szalbierczego postępowania jest oświadczenie an· 
g1el~k1e~o premiera Attlee, który dla usprawiedliwienia przed narodem 
ang1elsk1~ wyścJgu zbrojeń W. Brytanii wystąpił w Izbie Gmin z oszczer­
c~ym tw1e~c!zen!~m, jakoby ~wiązek Radziecki nie przeprowadził po woj­
nie demobdJZaCJL Przytacza1ąc w swej odpowiedzi na pytanie korespon· 
denta. „P~~~dy" znane wszystkim fakty, towarzysz Stalin wykazuje całą 
kłaml1wa.sc 1 bezsensowność wymysłów Attlee, przyi:!waźdża oszczerstwa 
tego soc1aldemokratycznel!o pachołka kapitalistów. W świetle odpowiedzi 
ło"'.arzysza Stalina wychodzi z całą jaskrawością na jaw faktyczna rola 
socialdem.okratycznych af!entów obozu wojny, którzy z lokajską gorliwością 
•rają się okłamać narody w myśl p«>leceń ich mocodawców. 

Ogromn.e znaczenie, jakie przywiązują podżegacze wojenni do 
oszczerst~ 1 fałszywej pro~al!andy jako bardzo ważnego elementu ich przy­
~otowań do agresji, wskazuje zarazem na słaby punkt obozu wojny. Pod­
~egacze. wojenni starają się oszukać narody i dlatego właśnie „boją się -
l~k s~erdza towarzysz Stalin - kampanii w obronie pokoju, obawiającr 
~· ze może ona zdemaskować agresywne zamierzenia reakcyjnych rzą­
~w". z. tego wynika, że ruch w obronie pokoju, obejmujący setki milio­
now lud21 wszelkiej narodowości, musi z jeszcze większym niz dotąd upo· 
um demaskować oszczerstwa podżegaczy wojennych i wytrącać im z ręki 
zatrutą broii kłamstwa. 

.„Pok?i . będzie zachowany i utrwalony, mówi towarzysz Stalin, jeżeli 
nar:ody u1mą w swe ręce sprawę zachowania pokoju i będą broniły jej do 
k?~a": Jest to w~~azanie najwyższej doniosłości. Stwierdza ono, że po­
koJ mozna zachowac 1 utrwalić wbrew wściekłym machinacjom obozu wojny 
Viego pomocników. 

Odpo~i~~i towa~zysza Stalina na pytania korespondenta „Prawdy" 
lię~ce !1uazdzącym ciosem dla 'odżegaczy wojennych, są wezwaniem 0 ') 
wszystluch nar?d6w, !'Y wzmogły swe wysiłki na rzecz pokoju, by śmiało 
l'lemaskowaly 1 krzyzowały zbrodnicrze ma.cbilnacje trumanów attlee mo­
chów i ie~ pomocników. Słowa towarzysza ~talina, mobilizuf ące d~ no­
wych czvno~ głębok~ zapadną .w serca wszy~t~1c~ ludzi pragnących pokoju. 
Na w~zwame Chorązego Pokoiu na całym sw1ec1e, narody odpowiedzą 
:wzmozoną walką o pokój. 

tynuować polityki systematycznego obniżania cen towarów ma­
sowego spożycia, co również wymaga . dziesiątków_'miliardów 

·wydatków l;mdżetowych, nie może lokować setek ~iliardów 
w odbudowę zniszczonej przez okupantów niemieckich gospo­
darki narodowej - a zarazem i w tym samym czasie mnożyć 
swych sił zbrojnych, rozwijać przemysłu wojennego. Nie trud 
no zrozumieć, że taka bezsensowna polityka doprowadziłaby 
państwo do bimkructwa. Premier Attlee powinien 'byłby wie­
dzJeć z własnego doświadczenia, jak również z doświadczenia 
USA, że pomnażanie sił zbrojnych kraju i wyścig zbrojeń pro­
wadzi do rozwijania przemysłu wojennego, do redukowania 
przemysłu cywilnego, do zaniechania wielkich budowli cywil­
nych, do zwyżki podatków, do wzrostu cen towarów maso­
wego spożycia. Rzecz zrozumiała, że skoro Związek Radziec­
ki nie redukuje, lecz odwrotnie, rozszerza przemysł cywiln y, 
nie zwija, lecz odwrotnie, rozwija budownictwo nowych po­
tężnych 1elektrowni wodnych i systemów irygacyjnych, nie 
zaprzestaje, lecz odwrotnie, kontynuuje politykę obniżania 

cen ' to nie może on równocześnie rozkręcać przemysłu 
wojennego i mnożyć swych sił zbrojnych, nie narażając się 

na to, że znajdzie się w stanie ba~ructwa. 

- A jeśli premier Attlee, nie bacząc na wszystkie te 
fakty i argumenty naukowe, uważa mimo to za możliwe jaw­
ne rzucanie oszczerstw na Związek Radziecki i jego pokojo­
wą politykę, można to wytłumaczyć jedynie tym, że sądził 
on, iż szkalując Związek Radziecki będzie mógł usprawiedli­
wić wyścig zbrojeń w Anglii, realizowany obecnie przez rząd 
labourzystowski. 

Premierowi Attlee potrzebne jest kłamstwo o Związku 
Radzieckim, potrzebne mu jest przedstawienie polityki poko­
jowej Związku Radziec.kiego jako agresywnej, zaś agresywnej 
polifrl9: rządu· angielskiego· jako pokojowej - po to, by wpro­
wadzić w błąd. naród angielski, narzucić mu to kłamstwo o ZSRR 
i w ten sposób wciągnąć go drogą oszustwa do nowej wojny 
światowej, organizowahej przez koła rządzące Stanów Zjedno­
czonych. 

Premier Attlee występuje w roli zwolennika pokoju, Jeżeli 
on jednak w rzeczywistości jest za pokojem, czemu odrzucił 
propozycje Związku Radzieckiego w Organizacji Narodów Zjed­
noczony ch w sprawie niezwłocznego zawarcia paktu pokoju 
między Związkiem Radzieckim, Anglią, Stanami Zjednoczony­
mi, Chinami i Francją? 

Jeżeli on rzeczywiście jest za pokojem, czemu odrzucił pro­
prozyc]e Związku Radzieckiego w sprawie niezwłocznego przy­
stąpienia do redukcji zbrojeń, niezwłocznego zakazu broni ato­
mowej? 

Jeżeli on rzeczywiście jest za pokojem, czemu prześladuje 
zwolenników obrony pokoju, czemu zakazał kongresu obroń­
ców pokoju w Anglii? Czyż kampania w obronie pokoju może 
zagrażać bezpieczeństwu Anglii? 

Jasne jest, że premier Attlee jest nie za utrzymaniem po 
koju, lecz za rozpętywaniem nowej agresywnej wojny świato­
wej. 

~J:_>ytanie: Co sądzicie o interwencji w Korei, czym mo­
że ona się skończyć? 

Odpowiedź: Jeżeli Anglia i Stany Zjednoczone ostatecznie 
odrzucą propozytje pokojowe chińskiego rządu ludowęgo, woj­
na w Korei może zakończyć się jedynie porażką mterwentów. 

Pytanie: Dlaczego? Czyż amerykańscy i angielscy ge­
nerałowie i oficerowi:e są gorsi od chińskich i koreańskich? 

Odpowiedź: Nie, nie gorsi. Amerykańscy i angielscy gene­
rałowie i oficerowie nie są ani trochę gorsi. niż generałowie 
i oficerowie każdego innego kraju. Co się tyczy żołnierzy USA 
i Anglii, to w wojnie przeciwko hitlerowskim Niemcom i mi­
litarystycznej Japonii zaprezentowali się oni, jak wiadomo 
z najlepszej strony. O cóż więc chodzi? O to mianowicie, że 
wojnę przeciwko Korei i Chinom żołnierze uważają za niespra­
wiedliwą, podczas gdy wojnę przeciwko hitlerowskim Niemcom 
i militarystycznej Japonii uważali oni w pełni za sprawiedliwą. 
Chodzi o to, że wojna ta j est wyjątkowo niepopularna wśród 
żołnierzy amerykańskich i angielskich. 

Istotnie, trudrto przekonać żołnierzy, że Chiny. które nie 
zagrażają ani Anglii, ani Ameryce i którym Amerykanie za­
brali wyspę Taiwan - są agresorem, podczas gdy Stany Zjed­
noczone, które zagarnęły wyspę Taiwan i posunęły swe woj­
ska aż do granic Chin - są stroną broniącą się. Trudno prze­
konać żołnierzy, że Stany Zjednoczone mają prawo bronić swe­
go ·bezpieczeństwa na terytorium Korei i nad granicami Chin, 
podczas gdy Chiny i Korea nie mają prawa bronić swego bez­
pieczeństwa na własnym terytorium, lub nad granicami swego 
państwa. Stąd niepopularność wojny wśród żołnierzy anglo-ame­
rykańskich. 

Rzecz zrozumiała, że najbard2iej nawet doś:wiadczeni ge­
nerałowie i oficerowie mogą ponieść porażkę, jeżeli żołnierze 
uważają, że narzucona im wojna jest głęboko niesprawiedliwa 
rjeżeli wobec tego wykonują oni swe obowiązki na froncie for­
malnie, bez wiarv w słuszność swej misji, bez entuzjazmu. 

Pytanie:. Jak oceniacie uchwałę Organizacji N<i'l!odów 
Zjednoczonych (ONZ), uznającą Chińską Republikę Ludo­
wą za agresora? 

Odpowiedź: Oceniam ją jako uchwałę haniebną. Istotnie 
trzeba wyzbyć się ostatnich resztek sumienia, by twierdzić, że 
Stany Zjednoczone, które zagarnęły terytorium chińskie, wys­
pę Taiwan i wdarły się do Korei, aż do granic Chin, są stroną 
broniącą się, podczas gdy Chińska Republika Ludowa, bro­
niąca swych granic i starająca się odzyskać zagarniętą przez 
Amerykanów wyspę Taiwan - jest agresorem. 

Organizacja Narodów Zjednoczonych, utworzona jako osto­
ja pok<1ju , przekształca się w narzędzie wojny, w instrument 
rozpętywania nowej wojny światowej. Agresorskim trzonem 
ONZ jest 10 krajów - członków agresywnego paktu północno­
atlantyckiego (USA, Anglia, Francja, Kanada, Belgia, Holan­
dia, L~ksemburg, Dania, Norwegia, Islandia) oraz 20 krajów 

·Ameryki Łacińskiej (Argentyna, Brazylia, Boliwia, Chile, Ko­
lumbia, Costa Rica, Kuba, San Domingo, Ekwador, Sailwador, 
Gwatemala, Haiti, Honduras, Meksyk, Nicaragua, Panama, Pa­
ragwaj, Peru, Urugwaj i Wenezuela). Przedstawiciele tych 
krajów właśnie decydują obecnie V-'.' ONZ o losach wojny i po­
koju. Oni to przeprowadzili w ONZ haniebną uchwałę o agre­
slwności Chińskiej Republiki Ludowej. 

Rzeczą charakterystyczną dla obecnych stosunków w ONZ 
jest to, ze np. niewielka republika amerykańska San Domingo, 
która liczy zaledwie 2 miliony ludności, posiada teraz w ONZ 
taką sainą wagę, jak Indie, a znacznie większą wagę, niż Chiń­
ska Repubłika Ludowa, pozbawiona prawa głosu w - ONZ. 

W ten sposób ONZ, przekształcając się w narzędzie agre­
sywnej wojny, przestaje być zarazem światową organi'zacją 
równouprawnionych narodów. W istocie rzeczy ONZ jest teraz 
nie tyle organizacją światową, ile organizacją dla Amerykanów, 
działającą dla potrzeb agresorów amerykańskich. Nie tylko Sta­
n y Zjednoczone i Kanada dążą do rozpętywania nowej wojny, 
lecz na tej drodze znajduje się również 20 krajów Ameryki J:,a­
cińskiej, w których .obszarnicy i kupcy pożądają nowej wojny 
gdziekolwiek bądź w Europie, lu'b Azji, ażeby sprzedawać wo­
jującym. krajom' towary po wyśrubowanych cenach i zarobić 
miliony na tym krwawym przedsięwzięciu. Nie jest dla nikogo 
tajemnicą fakt, że 20 przedstawicieli 20 krajów Ameryki Ła­
cińskiej stanowi obecnie najbardziej zwartą i posłuszną armię 
Stanów Zjednoczonych w ONZ. 

W ten sposób Organizacja Narodów Zjednoczonych wkra­
cza na niesławną drogę Ligi Narodów. Grżebie ona tym samym 
swój autorytet moralny i skazuje się na rozpad. 

Pytanie: Czy uważacie, że nowa wojna światowa jest 
nieunikniona? ' 

Odpowiedź: Nie. Przynajmniej w obecnym czasie nie moż­
na uważać jej za nieuniknioną. 

Oczywiście, w Stanach Zjednoczonych, w Anglii, jak rów­
nieżwe Francji istnieją agresywne siły, pożądające nowej woj­
n y. Potrzebna im jest wojna dla otrzymania zysków nadzwy­
czajnych, dla ograbienia innych krajów. Są to miliarderzy 
i milionerzy, traktujący wojnę jako intratny interes, dający 
kolosalne zyski. 

· One to, te agresywne siły, trzymają w swych rękach rządy 
r eakcyjne i kierują nimi. Równocześnie jednak boją się one 
swoich narodów, które nie chcą nowej wojny i są za utrzyma­
niem pokoju. Dlatego ~eż starają się wykorzystać reakcyjne 
rządy w tym celu, ażeby omotać siecią kłamstw swe narody, 
oszukać je i przedstawić nową wojnę, jako obronną, a pokojową 
politykę krajów miłujących pokój - jako agresywną. Starają 
się oszukać swe narody w tym celu, ażeby narzucić im swe 
agresywne plany i wciągnąć je do nowej wojny. 

Dlatego właśnie 'boją się kampanii w obronie pokoju, 
obawiając się, że może ona zdemaskować agresywne zamierze-
nia reakcyjnych ~ządów. 

1 

Dlatego właśnie storpedowali oni propozycje Związku Ra­
dzieckiego w sprawie zawarcia paktu pokoju, redukcji zbro­
jeń, zakazu broni atomowej, obawiając się, że przyjęcie tych 
propozycji podważy agresywne poczynania reakcyjnych rzą­
dów i sprawi, że wyścig zbrojeń stanie się niepotrzebny. 

Czym zakończy się ta walka między sitami agresji a siła­
mi miłującymi pokój? 

Pokój , będzie zachowany i utrwalony, jeżeli narody ujmą 
w swe ręce sprawę zachowania pokoju 1 będą broniły jej do 
końca. Wojna może stać się nieunikniona, jeżeli podżegaczom 
wojennym uda się omotać siecią kłamstw masy ludowe. Oszu­
kać je i wciągnąć je do nowej wojny światowej. 

Dlatego też szeroka kampania na rzecz zachowania pok<>}u, 
jako środek zdemaskowania zbrodniczych machinacji podżegaczy 
w.ojennych ma obecnie znaczenie pierwszorzędne. 

Co się tyczy Związku Radzieckiego, to będzie on również 
nadal niezachwianie prowadził politykę zapobie,gania wojnie 
i zachowania pokoju. 
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MORZU pogadainkli o Armii Radziec kładowych wyświetlane będą filmy iąiperiałłstów. żeby pt'Tleszkodzić remiHtaryizacji rz.11acz.ny wzrost produikcj:i w o!tat-
kiej Pl'!Z€!Pl'<>Wadzą aktywiści TP1PR oraz przezrocza, zwiazane rz historią Niemiec Zachodn'ich, a przeszkodzić nich latach shwa:za mocną podśła-
i miejscowi naiucrz;yciele. W fabry- Armii P.adz.ieokiej. Duclos podkreślił, że imperialiści pokojowe~ współpracy i pokojowt:j temu i prze~ka<Izi.ć utworzeniu .,ar- wę dla realizacji planu 5-letniego i 
kach i mkładrach pracy odbędą się w ramach obchodów, TPPR i amerykańscy nie poprzestając na rywalizaCJi dwóch systemów. impe- mii atlantyckiej" , na którą liClly dla da•lszego pląnowego roewoju go 
uroczyste wieczornice poświęcone LPZ organ.1rz.ują NA LUBELSZCZYŻ forsowandu zbroje!} w różnych kra- rialiści. lctó1·ych system opan_o':'l'a·n~ Eisenhower - zna~y to zapewnić spodarki NRD. 
histor.i!i Armii Ra<Wieckiej, połącz.o- ~ pogadanki i wieC20rnfoe aTty- j-ach zachodllio - europejskich i n~ jest gł~b1>kimi sprzecznosc1an)J, zwycięstwo pokoju, ktc>rere pl'a.gną. Podczas posiedzenia ~brał głos 
ne rz: bogatym · programem a'!'ty- styczne w szl<ołach. zakładach i:>ra- twiękó'7lllniU tam sił zbrojnych. sta- chcieliby zażegnać s.we h'udności narody i któ:rego obawia.ją się im- , premier Grotewohl, który podkr. , eś-
styezn.ym Pa· t h rają się usilnie pokonać trudności drogą wojny. perialiści. Wiary w nasze własne si- lił rmaczny wzrost produkcji i po-

wszystJcie k:iJna oo Pomomu w cy, ns wowyc G<>spodarstwach na drodee do ponownego uzbrojenia !ac~ues Duclos podkreś.lił, że I ły, wiary w pewność zwycięstwa - pra:wę jej jakości w ciągu ubdetłe-
dn.iach l9-23 bm. wyświetlać będą Rolnych i spółd~eln;i;adi prodUkcyj- Zachodnich Niemiec. Znamienne dz1ęk1 . Uch".1'8łom K~mgres~ Wat: oto czego uczy nas Stalin. go roku. 
tilmy o bohaterskiej Armii. nych na temat powstania 1 bohater- Jest, że również obecny rząd francu· szawsk1ego 1 powsta.niu Sw1atowe3 ---------------------------------:-

Wszystkie koła terenowe TPPR skicll walk Armii Radllieckiej. Po- ski spnzyja odbudowie potencjału Rady Pokoju nastąpiło rozszerzenie 
w WO.J. OLSZTYL\ISKIM przygoto- nadto w Lublinie Ul'ząd:rona będzie wojennego Niemiec Zachodnich 1 ze ruchu pokoju na całym świecie. W 
wują w gromadai;:h. majątkach PGR I wystawa, pośi.vięcona historii Armil właśnie ten reąd cz:wołał 15 lutego ruchu tym bierze czynny udział 
i zakładach pracy urocrzyste akade- RadzieCkiej. · naradc w sprawie utworzenia tzw. li'ran<;uska Partia Komunistyczna, 

„a\l."'mii europejskiej". ale powinna ona jes-zcr.c bardi'ieJ 

Przed Międzynarodowym Dniem Kobiet 
Ogólnopolski m Ko n eresem L. K. 

Narada śląskich czytelników pisma 

,,O trwały pokói, o demokracie „ ludową'' 

Tymczasem w różnych kraJach tozwtnąć walkę przeelwko pocłżega­
europejskich ujawnia się wrogi sto- czom wojennym, 
sun ek ludności do remilitaryzacji Następnie Duclos zwrócił uwagę 
Niemiec Za.chi>dnich . Zna.Iaeło to na doniosłość walki prizeciwko trans 
też dobitny wyrai w nastrojach lu - portoWi i pt·odukcji broni I podkre­
dności zachodillio - niemieckiej. co ślił konieC!ZllQŚĆ popierania robotni­
stanowi fakt wielce doniosły. ków, któ1~y prowadzą tę walkę w 

NA WARCIE POKOJU 

KATOWICE (PAP). - W dniu 16 I walce ·o pokój. w demaskowaniu 
bm. odbyła się w Katowicach nara- imperialistów amerykańskich i za­
da śląskich czytelników czasopisma chodnio - europejskich, oraz pogłę­
„0 trwały p0kóJ, o demokrację lu- bianiu braterstwa między narodami, 
dową!", w której udział wzięło po- Popularyzowaniu wielkich doświad­
nad 300 pr~dstawicieli . szerokich czeń Związku Radzieckiego - czoło 
mas społeczenstwa śląskiego, działa wej Siły obozu pQkoju 

Referent ' podkreśli! z kolei kon- pierwszych szeregach. 

Oddział Tech.nic.iny PZPW Nr 41 w Pabianicach przęrobi na 15 
dnt prrzed terminem su~rkę, zw.iększając w ten sposób jej wydaj­
ność o 6 proc. 

sekwentny charakter poko.]owej po- Na zakończenie Duclos oświadczył 
lityki ZSRR. Podczas gdy Związek I że naród może i musi wygrać wal­
Radiziecki - powiedział Ducloa - kę o pokój. W tej wielkiej walce. 
pi.·agnie qok-0jowegó współistnienia, która toczy się w skali całego świa-

Poza tym kobiety tych rrekładów zobowiązały się rzwerbować 
do szeregów L. K kobiety n.ie pracujące. rzwięks.zyć ilość człon­
kiń TPPR i TPD oraz zaciągnąć Warty Pokoju w dniach od 3 do 
11 marca rb. · 

czy kultw:alnych, partyjnych. związ . · · . 
kowych, robotników, nauczycieli i Referat o zadamach czaso_r,nsma 
młodzaeży studiującej. „o tri;;ały pok~j, o demokrac!ę lu-
Konferencję zagaił sekretarz KW dową! , wygłosił człOhek m1ędzy­

PZPR w Katowicach, tow. Titkow, narodowego kolegium. redakcyjne­
podkreślając doniosłą rolę pisma w go tego pisma red. Kaplińsk:i. 

Członkowie Komitetu Wykonawczego ŚFZZ 
przybyli na obrady do Warszawy 

CZYN HALINY IWAŃSKIEJ 

ZMP- ówka Iwa1l.ska z ZPB im. 
Mąrohlews:kiego :mana p1~odowni­
ca pracy podjęła na cześć 8 mar­
ca pięlme zobowiązanie. Postano­
wiła mianowicie przejść rz <>bslu­
g.i 4 na 5 stron skręcarki. Halina 
Iwańska jest pionierką ruchu \'f:ie­
lowaorsztatowego. Pierwsza prze­
szła na obsługę 3, potem 4 st.ron 
na których osiągała około 110 
proc. wykonania bazy. Obecnie 
pnwdownica Iwańska obsługuje 5 

Chłopi z Kreczkowa wykonali plan dostawy zboża 
na· 4 dni przed terminem 

WARSZAWA (PAP). - Dnia 171 Rady Związków Zawodowych Wę­
bm. przybyli do Warszawy: przewo gier - Antał A.pro, przedstawiciel 
dhicżący SWiaiowej Federacji Związ Zw. Zaw. Bułgairli Ale){sander 
k:ów Zawod<>wych - Giuseppe dl Milenov i b. przewodniczący Cen­
Vittor io. sekretarz genet-siny ŚFZZ tralnej Rady Zw. Zaw. Austrii -
- Loui.ll Salillant, sekretar111 SFZZ - Goetley Fiola. 

WROCŁAW (PAP). - Na 4 doi którym chłopi mówili o tym, jak w 
przed termiitem pracujący cbłopi walce o przedterminowe• wykonanie 
nomady Kręczkc>w, g'fiiioy Borów, planu skupu zboża wyrosło posta­
w pow. strzelińskim, wykonali z nad nowienie. aby ao wlosehnej kampa 
-wyżką zobowi-ązanla dostawy zboY.a nM siewnej przystąpie zespołowo, 
w ilości przewidzianej w rocznym organir.ują.c spół6zietnię produkcyj­
planie dostaw. W~wanie chłopów ną. Na zebranie chłopów przybyli 
pracujących z Kręczkowa ·do współ serdecznie witani WVbltni przodo­
zawodnictwa o pełne i terminowe wnicy pracy. 

Sergiusz R ostowski oraz c7.łonkf)wie Przybyli działacrze międzynarodo­
Komitetu W;\'konawczego SFZZ: se- wego ruchu związkowego wezmą u· 

kre.tarz generalny CGT - Le Leap. ' dział w obrad. ach Komitetu Wvko-1 
sekretanz CGT - Henri Reynaud ,.. . . Fed .. z. · 
<Francja), przewodniczący ko.nfede- na~czego .;,,wiatowe1 . erac.i1 wią 
racji pracy Rumunitl - Gheoghe zkow Zawodowych ktore rozpoczną 
l\t>ostol, przewodniczący Centralnej się w Warszawie w dniu dzisiejszym. 

5tron pragnąc w ten sposób 
Dzień Kobiet. 

uczcić zbliżający się Międzynarodowy 

W SPÓŁDZIELNI SZTUKI I PRZEMYSŁU LUDOWEGO 

Z frontu koreońskięgo 
Pracownicy następujących tkalni: „Zab.iemec", „Zd•rowie", 

Wykonanie rocznych planów dosta· W'śl'ód gor.\eego entuzjazmu chło­
.,.,. zbOża, powziete 9 bm. objęło ty pi z Kręczlrowa uohwalili tekst lis 
siące gromad w całym kraju. tu do Prezydenta. Bolesława Bieru-

Przed manifestacyjnyro wYjaz-\ta, w którym melduja o '6WYftęs­
dem do punktu skupu odbyło ~ę we kim wykonaniu z n~wyik1' t"OOZlle 
wsi ogólne zebt·anie gromadzkie, na ge planu dostaw zbOlll'OWYch. 

zwycięska ofensywa' trwa 
„Jedwabnik" i „Samodmał" postanowili podnieść jakość i ilość pro­
dukcji oraz cz:rrmiejsrzyć procent odpadków. Poza tym pracownice 
„Samodrz:iału" rz.ajmą się udekorowaniem śwtietl<icy . 

WYKONANIE PLANU WZROSNiiE O 5 PROCENT. 

Budowlani przysłępuią do współzawodnictwa 

o zespołowe metody pracy 
WARSZAWA (PAP). - Preeli pa-1 mniej 70 proc. ogółu robót pracą ze 

ru dlnda!lll.i załoga grupy budów społ<>wlł i wezwała jedlroCZeśnie 

Nr l Zjednocu.eil'ia Budow;ruictwa do wspótza.wocJnł.etwa wszYstkie zje 

P1·.zemysłowego Warszawa 2 wystą. d.noozenia podlt«łe Ministerstwu Bu 

pił~ z inicjaitywą upoWS!lechniema downietwa Miast ł Osiedłł. 
zespołowych metod pracy w przemy 
śle budowlańym, VłZY_?lając wszyst­
kie rt:ałogi budowlane do współzawo 
dn:ictwa nia tym pQllu. 

W odpowiedzi na ten a.pel w dniu 
r7 bm. przystąipdła do nowej formy 
współzawodnliictwa IZl!lłoga Zjednocze 
n'ia Budownictwa iMiej~ego · -
Wairszawa II, wykonująca prace bu­
dawlaine na terenie osiedlii Muranów 
i Mm-ów. Załoga ta zooowiąmła się 
do <Ima 1 kwietnia br._ objąć co n&j-

10 tys. męż6w zaufania 
wyb rali iuż włókniarze 
zw. Zaw. Pracew.n:ików Przemy­

słu WłókiennJiczego jest jednym ri: 

przodujących zw.iąrzlków w akcj!i. wy. 
borów mężów rzia.1Ufania, społecznych 
inS!Pektorów pracy i delegatów so­
cjailno - ubezp'.ieczenio~h. 

Wybory pne~one Juz zo­
stały w okofu 10 tys. gTup zwią.zko­
W)'{!b. 

P EKIN (PAP). - W komunikacie 
z dnia 17 bm., ogłosz;onym w Phenia 
nie, dowódrzitwo naczelne koreań­
skiej arń'rii ludowej donosi, że na 
wszystkich frontach oddziały armii 
ludowej wr~ z ochotnikami chiń­
skimi kontynuują natarcie. 

15 bm. na północ od .~on od-

działy armii ludowej 2:abiły, 21raniły Pracownicy produlreyjni podnli.osą wykonanie bieżącego planu 
i wzięły do niewoli przeszło 900 miesięcznego o 5 proc„ a pracownicy biuroWii przyspiemą rotaoje: 
żołlllierZ.y i oficerów · nieprayjaciel- środków obrotowych pnz.ez terminową WySyłkę gotowych wy. 
skich oraz zdobyły w.iele sprzętu. robów. 
Na południowy wschód od Henson . .:..---;,-----------------.---------~----~ 
wojska ludowe wzięły do niewoli r 

stu kilkudziesięciu zołnienzy i otice- Kat z Oświęcimia w łaskach Amerykanów 
rów niel)rzyjaciel.slcich. 

Władze okupacyjne w l iemczecl1 lachollnich 
odraczają egzekuc;e hitlerowstich zfirodniarzv 

BERLIN {PAP). - z B<>nn d'.:lno-1 general SS_ Oswald _Pohl. kt;<).i:y td • 
szą, że władze amerykańslrle, koo- na czele h1tlerowsk1ch obozow k~n­
tynuując swooą polltykę rehablllta-1 centracyjnych, a podczas. bytnoścn w 
cjl hitlerowskich zbrodniarzy wojen P<>lsce kierował likwidac.ią gh~t!a 
nycb, kazały odroczyć egzekucję 7 w Warsz.a.wie i mordow.amem w:1ęz­
masowych morderców z w.iędeńła w niów OświęClimia i innych ob~ow. 

/'va margt~ . 

„Hornu kvokvo~ iievo" 
Landsbel'g, którzy wobec ogromu 
swych zbrodni zostali w swoim cza­
sle skaza-ni na śmierć I mieli być 
straceni w ubiegły piątek. Odrocze­
nie wykonania wyroku nastąpiło na 
czas nieokreślony i elementy prohi­
tlerowskie w Za<:hodn.ich Niemczech Sekret.adat ONZ ro-;;t>slał do ws::i.~'stkich 
są pnzekonane, że egzekucja nie doj krnjów ankietę ::.awierajqcą dwa tylko PJ 
due nigdy do slrntku. tania, czy na tere11ie danego po:i~t1~4 ist 

Płyną fundusze na budowę 

„Domu Chłopa~' 

Zaszczytne i odpowdedzia-lne funk­
cje męiów eaumm powiet'?.aiją 
włó~ pnrodown:ikom w pracy 
mrwodowej i społec.zinej . Wśtt'ód wy­
branych około 60 proc. stano'Wlią ko­
biety i ok. 10 proc.' młod&eżowcy. 

z tej nowej łaski amerykańskiej nieje niewolnictwo i je:ieli istnieje -
skorrzystalli. m. in.: gen. SS Otto Oh- w j(tki s11osób walczy się :; nim. 
lendorff. były dowódce hitlerow- Arikieta przyniosła przeró:ille udµoq,ie 
skich oddtciałów eksterminacyjnych d::.i. Należy stwierdzió pr-.:.y tym, oie ol. 
we wszystkich kraij.ach okupowa- brzymia większość państw lm11iwl's1~c:: 

W kuchni podżegaczy wojennych. nych przez si~y 2brojne III Rtz.eszy: nych nadesłała odpowiedzi klwnliu·e. Od 

------------,------------- - --------- ---· 1 powied:i Belgii, 1''rancji, Wielkiej Bryta 

WARSZAWA (;PAP). - W lutym 
br. l."<X'llPO<:Zęlia się w klraiju zbiórka 
funduS1Z6w na budowę „Domu Chło 
pa". We wsrzystkzicll gmi'!llllch pmy­
stąpio.no do sprzedaży „cegiiełek", a 
nawet do współ7Ja1wodnliictwa w rlJb!i.ór 
ce funduszów. 

O przy~pieszenie zwołania· Rady Ministrów 
Spraw Zagranicznych czterech mocarstw 

Nota Rządu RP do Rządów Belgii, Holandii. Danii i Lukęemburga po-

z święcona jest zagadnieniu niebezpieczeństwa, jakie dla wszystkich państw 
całeQ o świata stanowi odradzanie militaryzmu niemieckiego prze~ amery)!:ańskich im-
~~ perialistów. Rząd Polski Ludowej zwrócił się do :rządów tych narodów. 

które dobra:e wiedzą, czym grązi imperializm niemiecki. 
- LAKE SUCCESS. Delegat ra- W roku 1914 naród belgi!ski po raz pierwszy zaznał ni~szczęść oku-

dzieoki na VIll sell.ię Rady fowier- pacji. W latach I w.ojuy światowej imperialistyczny najeźdźca n1emiecki, 
niezej ONZ, zabierając głos w dys w przemarszu na Francję, zalał swoim.i · dywizjami małą' Belgię. W maja 
kusji nad sprawozdaniem rządu No 1940 r. po raz drugi B.elgia znah1zła się pod butem okupanta - tym razem 
wej Zelandii w sprawie adminlstra jeszcze bardziej bez"zględrtegb, 
cji powierniczej w 'Zailhoonim Sa- Daµię hitlerowcy zajęli na wiosnę 1940 r., zaś w kil\canaście tygodni 
moa, wskazał na p0tęgujący się tam p6źq.iej ten sem los spotkał H<;>landię. Po raz pierwszy wówczas poznali 
z każdym dniem wyzysk ludności Holendrzy na własnej skórze bestialstwo hitlerowskiej okupacji, a w 
lubylczej. 1944 r. metodę .,spalonej ziemi''. Wyćofojące się oddziafy hitlerowi;kie 

- PARYŻ. - We w!łzystkłcb za- niszczyły śluzy i tamy, zatapiając całe połacie kraj~, niszcząc wielo­
kładach pracy w Tarbes (Francja), wiekowy dorobek narodu. 
odbyły się w piątek krótkotrwałe Do rządów tych tak cięzko doświadczonych już narodów zwrócił się 
strajki robotników przeciw zbroje- Rząd Polski, a wi""' rząd reprezentuj<>cy naród, kt.óry najbardziej UQler 
niom niemieckim. -..~ " -1 d I k 

. 
_ LONDYN. _ Odbył się tu 7.0r piał od imperialistycznego Mstialstwa. z wezwaniem „o po jęcia tro ów 

w celu zapobieżenia narastającemu niebezpieczeństwu odrodzenia rtie-
1ra.n.izowaaiy przez grupę pastorów m.ieckiego militar~zmu. Sprawa niebezpieczeństwa, wynikającego z remi­
Wiec, na którym omówiono sprawę litaryzacji Trizonii, zaalarmowała wszystk1.e naro~ europe[skie, przede 
óbrony pokoju na całym świecie. wszystkim naro. dy sąsiadujące z Niemcami. Narody te, szczególnie naród 

- NOWY .JORK. - W Minneapo · I 
lis odbyła się sta.nowa konferencj1\ francuski. odpowiedziały falą strajków patriotycznych na ~emi itaryzacic: 

Trizobil. Eisenhowera zaś, głównego protektora nowego Wehrmachtu, przy­
działaczy partii postępowej. 

Na konferencji postanowiono ze- jęto w stoHoach Europy Zachodniej wrogimi manifestacjami. 
brać w słanie Minnesota 100 tysięcy Z uczuciem głębokiego zacłowolepia narody Europy powitały radzieck~ 
podpisów pod petycją, domagają-0ą inicjatywę z dnia 3 listopada ub. rolrn w sprawie zwołania ko~ferencH 
się za.kończenia wojny w Korei. czterech mocarstw. · Rząd Stanów Zjetłnotzonych Ameryki Północ ej. pro-

- BRUKSELA. Do strajku g6roi- tektor odradzaiącego się imperializmu niemh'.?ckiego, a wraz z nim rządy 
ków belgijskich przyłączyli „ię me Anglii i Franoji starają się jędna,k nie dopuścić do zwołania tej konferencji. 
talowcy. Ogólna ilość strajkujących Kotnentałorzy reakc.yjnaj pta.sv ame~ykańskiej przypu~zcz:i-ią1 że konferen­
wynosiła w sobotę 80 tys. robotni- cja wstępna ~dbędz1e slę naiw~że~nief. w p~łowi~ kwietnia br. . . 
ków. I Co skłaiua rząd amerykansk1ch 1mpenalist?w do. ~tosowa~1a t.akt'l'.~1 

- TBL A VIV. w Tcbęranie ()(}- sta!ego odwfokani~ tetminó_w r~z_m~~ Ił! cpraw1e ~'!trUhtarxzat~1 T r~zolm? 
był się wielki wiec na zna.k protestu Łatwo na to pytanie odpow1edz1ec, J1?2:eb uprz.ytommmy sobie, ze głown.ym 
przeciwko WYZYSkowi. uprawiane- celeTll klerpwnic:tych kół połit~ki a1Mryłtlltiskiej je~t wywołallie . agr~­
mu w Iranie przez anglo • irańskie sywaej wo1ny, która fest możliwa tvlko Doli warutlki•m wskrzeszewa m1-
tO'Wal'zYStwO naftowe. łitanzma nioadec~.CO. 

Dlatego to właśnie podpalacze świata odwlekają terminy konferencji 
czterech mocarstw. Okres ten wykor1ivstują dla przeprowadzenia w tem­
pie przyspieszonym remilitaryzacji Zachodnich Niemiec. 
· W wywiadzie udzielonym korespondentowi „Prawdy", towarzy~z 
Stalin wskazał na agresorski spisek przeciw pokojowi llwiata. Trzon ten 
stanowią przede wszystkim państwa wchodzące w skład agresywnego 
paktu północno-atlantyckiego, a więc tnkże i rządy Belgii, Holandii, Danii 
i Luksemburga. 

Ale - j na to zwraca nota Rządu RP szczególną uwagę - istnieje 
różnica perspektyw w rozpatrywaniu niebezpięczeństwa niemieckiego. 
Gmach amerykańskiego ministerstwa wojny, t. zw. Pentagon, położony 
je~t \l kilkanaście· tysięcy kilometrów od Essen, miasta w którym wy• 
pus7.c!Zony ba wolność zbrodniarz wojenny. Krupp, znów rozwija produkcję 
narzę'azi śmierci. Urzędnicy Pentagonu oraz ich przełożeni „inspiratorzy 
te1 polityki. tym bezwzględniej ją realizują - czytamy w nocie Rządu 
RP - że liczą na to, iż zdołają wykorzystać ją dla swoich celów i te 
nie obróci się ona przeciwko nitn, gdyż znajdują się oni poza bezpośrad­
nim zasięgiem jej nlszczycielskiego działania". 

Narody Belgii, Holandii, Luksemburga i Danii wiedzą jednak z wła­
snego, bolesnego doświadczenia. że niebezpieczeństwo odrodzonego mi­
Inaryzmu niemieckiego jest groźne przede wszystkim dla rtich. 

Naród polski wyciągnął odpowiednie wnio&ki z historii. Toteż nie ma 
dziś uczciwego Polaka, który by nie widział, :i:e oiirodze11ie Wehrmai;:htu 
stanowi poważne niebezpieczeństwo dla naszego narodu. Słuszność tego 
pogląflu potwierdził zresztą wyraźnie antypolski kierunek propagandy ~e­
wąjonistycznef, rozpalanej dziś przez niemieckiC:h przyjaciół amerykańsluch 
podżegaczy woiennvch i polityków z Watykanu. 

Polska Ludowa i Niemiecka Republika Demokratyczna dały przykład 
budo.Wy kwsłych podstaw pokojowego współżycia między tymi narodami, 
przez ostateczne wytyczenie granicy na Odrze i Nysie oraz przez pod­
pisanie umów o współpracy g0spodarczej i kulturalnej. 

Kohfes:encja czterech mocantw. poświęcona sprawie remilitaryi:acji 
Niemiec iako podstawowej ptzy<:tynie istniejące,llo obecnie napięcia w sto­
sunkach międzynarodowy.eh. moż<? byó istotnym krokiem naprzód w kie­
runku rozładowanla tego· napięcia. Nasz naród jest szcteg41nie spragniony 
odprę,żenia stosunłtów międzynarodow~ch _i dlatego . z uzn'.ll'iem przyjął 
l\otę Rz11,du RP dó rz9,dów pańttw sąs1adu1ących z Niemcamt, by przyczy­
aiły się do przyspieszenia zwołania konferencji o:terech. 

nii, Unii Południowo-Afrykańskiej l .. ly 
świadomym klomstwem. Puństm1 te od 
powied2ialy, że w iclr pnsiadlościach af ry 
k111!sfric/1 istniPJQ wprawdzie „powst.alo 
ści niewolnictwa plemiennego", ale u:(ll 
czy się -.:. nimi przy myciu w~zystkich 
dostępnych środków. P111istwa. t.e 11ie. wy 
jaśnily jedrwk na czyni polegajq Le „srt>d 
ki". 

Na ankiPtę ONZ oclpowiedziałtt także 
Japonia. R:;ąd japońsld sttvierd:il, ~e w 
.iego lcraj11 nle 11u.1 niewolnictwa, lstnie 
je jedynie pewien systl!nt zwy•:::ajot1;y, 
zwany „rom.u kyokyo jigyo'·, kt6r'' Jesr 
zbliżó1Ly do riiewolnictiva. 
Cóż to jest system „rornu hyokyo 

jigyo"? 
Polega on na tym, ŻP pracodawca pbtrą 

ca z 11lucv robntnikóu; około 4() procerłł 
11ależtiości, jako ręko.imię nieopuszt,ze 
ni.a przez 11ich niiejsc(/ pracy. Robotnik 
któr·emu potrącono 2 /5 jego =crrnbkó10 i 
tak głod.owych. rrie może 11trzym1;ć siebie 
i mdziny. Musi więc ::;tidłużać ~ię u prr• 
codawcy. A nie wolno nm dopóty opuś­
cić pracy, dopóki nie spłaci długów. W 
praktyce staje sif) niewolnikiem. ai do 
.imierci. l nie tylko on sam. Dlitgi pr::.f! 
chodzą na potomstwo roborrri1a1. które 
1t usi prze,iąć jar::.mo niewoli. IP' chwili 
pbec1tl'j $)'.!tem „romu lryokyo iig.yo"' 
obe.inwJe 2 i pól miliona rohotr1ik61r 
przernrJ.owych. Srczególnie bt>:iczględ 
nifl stosuje się teri sy!tem w lwpa!11iacli 
u:ęgln w Rol.-luiido. 

USA natomiast odpou:i~dzialy, i:e s1 
kr11jem luclzi ,.wolnych"'. · Nic. więcej. 
Jeśliby kto zapytał o lmcl1? To wl;i m i 
ły, rod~imy „system :m;yczajowy". Ghew 
murzyfislcie? Także „system :µ:yc::ajtJ 
wy". Jeśliby się w sekretariacie ONZ z110 

la;i;l jakiś t.dcibski i wpytał p1·:::edstaw1 
ciela USA, czy „wolny" robot11ik bial~ 
lub czamy ma wm prawo do prt1clul.:tót< 
swojej pracy, dowied;ialby !ię, ir nie. 

No, ale w sekretariacie pana Trygi;~ 
Lie nie ma wścibskich, P • .U. 



Nr 49 

.• 

lł'incentu Chabura Przodownice Czynu B MCJl!i'CO 

ZSC:OWcy winn; braci czynny udział: Jadwiga 
w walce r o wykonanie planu skupu zboża 

Od przewodniczącego WKW ZSL w Lodzi, ob. Wince11r.ego Chabut)', sób od grupy kułackiej. że nie nasze se.ęreg.i Po to, by na kw.ldyml 
OłnymalUmy ar~ylwl, l<wry poniżej zamies:;;czamy. wsri;yscy nasi członkow.ie śre~nigcy od'C"ink~ bflmov:a~ nasrtą pt'~· •• 

. tak postępują, Jest to wlną w du- Z dma na drz:ien ~ ~1<>W'?~c · 
,!'a~two Ludowe corarz. skutecz-1 Ostaitnla Jtada ~acielna ZSL w~- żej mqerze naszych komót'€k organ:i- ~sta:wo~eh ~s ch1~,~r.ei 

1\aiej cbron.i przed wyzyskiem masy ratnie wskaa.ała, ze jedn ym z J'la.;i- zacyjnych. zwłaszcza nadrrzędnych. daJą Q.owód swego p~ywa,ą:ziama do 
p~jącego cbł?P8twa, oorae s~u- ~ł6wnłeJszy<:h . zadań Stronnlctwai Nie '\)Otraflly one wyjaśnić, że w in- pańs·twa ludi:>węgo,. r~jąc. plan 
1~ej poobaw:a el~1!1ez1ty. kap1ta- Jest umacm~me ~ł~d2y ludowel teresie średniaków jest łąceyć się z częstokroć z nadwyżikan;_i ;i kitore .co 
lli:ltrcz,ne na wsa .moźliwOOci speku- przez pogłębienie wsrod m~ człon- biedota pr'Zeciw bogaczom. raz skuteczrniej zmUS!l.a3ą• kułakow 
lowama wynikami pracy biedoty. kowskich i chłol)i}w bezparty,jnych : . . • do sprz.ediawania n.adwyż'ek ebo'łlo-
Występuje rziajadle pmeciw~o te- zrozumienia obowiązków wobec pań Totez ~1 :~ł~i, . będący ~ :vpł~- wych l)aństwu, ctem~)ąc i<;h na 

mu k1Uactwo. oz.ego jaskrawym do- stwa. \~em ~uł~~ow czę5to. S?l!idaiy:mJą ~ebram...ch i wykryWaaąc 'ich p!t'óby 
wOOem jest tocząca się obecnie na !Mamy liczne przykłady of1at-nej i się_ rz nimi 1 :-vstrzyn;uJą się od s.prze llkl'ywania ~a. 
wa ostra, rbażańa walim o chleb dla pmykładnej pracy kolegów ZSL-ow- dk?z~ nald;vyzek Azbto20:v~B ·..__·Dol, ;a- W tej wa1ce o &~ ~bio:isa komór-
klasy robotiniczeJ· i biedoty wie3·- _,_ te j ód t ic na ezą n.p. n ont a.r~uze go- k. . . . . .!dej Z r f !ct ukr ww z renu naszego wo ew z wa spodarz na 6_7 ha ot-a.z Antoni Jak- l Q1'ga11.~cyJne ZSL Wlmly J~cee 
~e ~bo:nep~~z 1':1geaC:y' ~ieJ·J.-;;~ w końcowym eta.pie walki o wypeł- sa, posiadaj!łCY 6 ha ziemi, <>bydw.a~ ~T~.j1 lniż. ?ot~ ... ~c 8\W-

nienie planu s·kupu llihoża. - Dl t ' Jta.lńnrl . D Ją a nosc w g.rv-.-..e.,.:u w piv.e- , 
dla. celów spekulacji prv.ednówko- I tak Łompieś Stanisław z gi'<>ma- ~a. g;:~i~dac~ o~v,h~r~ gminy ~ut~~ l~o!)~niu, że zr~i~'U.ją przerz. ro ZimmZ 
WeJ. dy Poborze, pow. kutnowskiego. z in'tersk ną cżęść drugiego roku ~ Pla 
Wściekłość kułacka posuwa się gt>~podMstwa 5 h1l ze.mi-ast zaplam>- · nu 6-letniego. Prayczyru się to do Kobiety obejmują )U.Z );>rawie .Jadwjga: Ma~ j1iż bez żadnej JlO 

częstokroć do zbrodni nJiS00Leni.a wanych 21 q sprzedał spółdzielni Podobne wypadki występują na pl'zyspi&""!enła roz;w<>ju pr.zemysłu., wązystkie zawody, c.panowane do- ocy- obsługuje tolrparkę. Je<j in-
zbGża przez przetmy:mywru:rie go w 35 q i dodatkowo zobowiązał się terenie całego naszego Wojewódz- którego wytwurów Wtleś tak poti-.ze- tychczas WYłącznie prrzez mężczyzn. kto~ ob. Alfręd Kubiczek po-
Willgotnycil piwnicach cz.y w ster- sprrzedać do 16. n. b. r. - 5 q. Wla- twa, tam wszędzie, gdzie kol:G gro- buje. Przyai;yni ~ię to do VJ7mOcnie- w wydziale mechanicznym ZPB im. lwierza jej już tak pow,ą~ ~ace, 
tach, byle tylko ogranic-zyć ilość dysław Sobola z gromady Sęd.Zilejo- madzk:ie i GKW, nie pracują jak na nia gospodarCT!Cgo i obrOlłllłego na- Okrzei od niedawna do pracy przy Uak toczenie żela:.r.nych wa~ów. 
ch1eba dJa ludz'i pracy. Nie różnią l'oice, pow. Łask, gospoda~ na a leży, nie tro:sz~ą si~ o to. by prze- szego kra.;u. frezarkach i tokarkach stanęły inło ZMP-ów.ka S&łomea Pietrucha 
~ wyrzysk:iwącze wiejscy niaz.ym hektarach. mający na utrizymaniu 6 se;kodzić bogae'Z'Gwi wiejskiemu w Jesteśmy p1"Eeltonani, że plan sku de dziewczęta, które doskonale daja •wykcmuje bin-d'lnj dokładnie i staran 
od tych w Stanach Zjednoczonych, osób, nie tylko wykonał pl.an, sprrze- próbie przel"tuceni;ł jego obowiąz- pu wykonamy. a czyn.ny udział w je sobie radę z obSługą maszyn. Pod1 nie precyzyjne ioboty na frezarce. 
~t6rzy wo!Ą topić zboże, ni.ż oddać dając 3 q zboża, ale na zebt-aniu ków na biedotę. Nie chroni należy- go rea.Li;zacji komórek brg:ahiiaacyj- czujną <>pieką. instruktol·ów "l»'aoa• Kobiety pracfjące w warS"".~.tatach 
je po goozi.wych cenach ludziom gromaWkim doda.tkowo zadeklaro- cie interesów podstawowych mas nych ZSL stanie S'ię dokun;ientem ich stale się ulepsza, ą wyd~ność mechanicznych; w;raz z włókniarka­
łaknącym chleba. wał l q , pociągając za sobą i wyry- chłopskich koło groma~ie w Ko- właścrl•We-go zrozumie-nia ~ na- wzrasta. Na cześ6 Międzynar<łdow~ mi witają dzreń 8 marca wzmoże: 

Wrz.rasta jednak świadomość od- wając ~pod wpływu kuła<ków pięciu walach , gmina Galewice, -pow. wie- szych członków is'floty · sojuszu ro- go ·Dnia Kobiet kobiety obsług.ujące niem t~mpa1 i ulep:>~en~m j~ośc1 
S>tawowych mas chłopskich w co- chłopów średniorolnych. 11.JńsK;ie.go. ponieważ do tej pory nie bo.tniczo - chłopskiego i ktmłnetnej tok.aTk.i i :frerzla!t'k!i. postanowiły -pod-1 swej ,_pracy. 
d2liennej walce z kllilactwem. Prt.y Podobnych przykładów, jak rów- za1nter{!S()Wało s•ię przebiegtem sku- działalności nad 8tałYm jeg'O pogłę- nieść jakość swej produkcji i jesz- A. BIAŁA. 

pu zboża w swo.ie'j gromad:tie. A bianiem. cze gruńrow:niej praicować nad oobą. ZPB im. Okrzei pomocy kliasy robotniczej i jej Par- ndeż llrzykładów demaskowarui•a ku- w t . . d · "ł d t · ------""!"!~----•---------·• h"'- · ' d ma łac1~1·ch machi·n-acJ·1· pl~" skup1'e zbo- GK eJ gnuny opuśći 0 .ego. ze hii c „vp ;pracu~ący uczy się e - • ~, preees gm.innego ?.a'I'!l.ądu ZSCh., Rę-
slrować wrogą robotę bogaczy wlej- ża można by wyllcrzyć dużo. Ale nie ba-0l!l, stał się eauszrrikiem kuła:ków 
sk:ich i ich zauS!Zników, ucrzy się sku o to chodzi, byśmy wi<Wieli tylk9 i występąwał w ich obronie. 
teGll!nie ich zwalczać, stając się pozytywną robot.ę cz.lonków ZSL. 
p~ t.o corez silniejszym oojuszni- Nie woln~ nam zamyimć oczu na Nasze gn1lilme komitety wykcmaw 
lcii.em kliasy robotniczej.. bierną postawę wielu n'l!szych kół cze i li:ola gromadtz.kie wim1y w o-

gromadzkich i gminnych komitetów becnym okresie dać wyrąz swojej 
W-alka z kapitatistycrail\ Męśeią. wykonawczych. zdecydowanej postawie w walce o 

wsi, wiążąca się z podnoszeniem świa wypełnienie pLanu skupu zboża 
"'om os'cf _ ... „ ....... „e• chlopo'w p-~u- Mamy w swoich szeregach więk- w· , 1 ' b . - · " „vr„„ --· " ·- inny s.ę .zw asz;c:za o e.rrzec wo-; 
jl\~ycb - stanowi również progra~ szość chłopów średniorolnych. Wje- kół siebie. by móc ,1,rykryć we wła.> 
działalności Zjedn oczonego Stronru- lu rz: nich dobrze wywiąe.uje się ze nych ~rcgach maskujących slę do 
otWa Ludowego, ściśle współdziała- swoi-eh obowiązków wobec Państwa tej :pory kułaków. 
ł...- PZPJ.ł Ludowego, odcinając się w ten spo-
..__„_1_0_:11 ____ • - - -----------.,------------! Pamiętajmy bowiem o tym. że ta-
:- cy }ak Lorek z Gól".kt Pabianickiej, 

Z fr o ntu walki 
/ b . a wykonanie pla nu sk upu z oza 

ZESP0t,OWE GOSPODARSTWA NA PIERWSZYM MIEJSCU 

W akcji planowego skupu zboża pnlodują spólde..leln~ie produk­
eyjhe. Spółdzielma w Olbrachcicach pow. radoms~ńs~tego odsta~ 
w.iła 4-0 'kwintali żyta ponad pl:an. Natomiast spółd~1elme w Pelagii 
pow. łaskiego i il'vtakowtlskach pow. rado_mszmai1s_kdego, które swo­
je zobowiązania już wypełniły, poi;ta.n-ow.Hy w dmu 20 b. m. od&ta­
Wić do&i.tkowo po ldlłc>an.aśClie kwlint,a.l;i zboia. 

k<tó.ry zebrał Il.boże z 15 }la ttieml, 
trzyma je d~d nie młóoone i nie 
chce wywiązać się 7. obo-wlązków 
wobec pańshva; Józef Balcertak, 
12 hektarowy bogacz ii. spekulant 
z gminy Dłutó-w, który uchyla się 
od sp:re.edaży zboża w spółdzielni, 
ciy Jan Basiew:lcz oz Sierpowa, gm. 
Leśmierz, który rzel~omo swoje 12 
hektarowe gospodat'ś-two .,pt·ze$>isał'' 
na syna i który wkrflClł się do trój­
ki gromadzkiej po to, by ucbronJć 
ię od sp1iaiedaży e.boża - ue wpły­
wadą nia pracę ZSL, b.ard?.O tej pn.­
c.y sdrodv..ą. 

Braki w pracy apara1tu maijs:terskieeo 
głównq przyczynq niewykonywania planów w Nowej Tkalni 

Tkalnia ZPB im. St.a.Una Die wy 
kollała planu u styczeń. Nad tym 
faktem nie mogła przejść do porząd 
Im dziennego ani organizacja pal'tyj 
na, ani też' adtn1nistracja i rada za­
kładowi!. Ponieważ wiadomym j~st, 
że majstrowie i cały apanit techtltcz 
ny mają. poważny, a niekiedy decy 
dujący wpływ na przebieg produk­
cji, kierownictwo ZP.B im. Stalina 
po9tanowiło od J}ich właśnie roz;po 
czać mobilizacje de wałki e systema 
tyezne wykonywanie planów mie­
$,1ęCmyeh. 

Niedawno temu odbyła si~ na.rada 
majstrów i łderownik6w Tkali'lł N o­
wej, n.a lttórej omówliono prayczyny 
niewylronywania ple.n.u na styczeń i 
szukano śrndków dla zaradzenia 
złu. 

1.400 tkaczy nie wykonało w ~tycz wa, oddziałowa czy grupa partyjna 
1tiu norm z tego około 400 osiągało to komórka organizacyjna Par?i, o 
liatedwie 

1

do '70 proc. Jeżeli chodzi której istnierri.iu wiedzą, do której 
o !najE.1.tów, to "' całej tka.In! tylko• sam~ pi;~wa~ie nale~ą, a~e nie po 
Ul było takich którzy plany swe trafią JeJ działalności wyiwrzystać 
przekroajli, a.' dwie partie osiągnę , w codziennym, praktyc1.nym życiu. 
ły zaledwie 60 -proc. Majster czy kierownik nie potra-

w dyskusji próbowano tłumaczyć fi, czy nie chce widzieć w grupie 
niską wydajność niedostateaznymi partyjnej i orga.ni7,aeji oddzi~łowej 
kwalifikaciami tkaczy, młodym wiei te_~. zaiplecza., tego_ muru, o ktory.po 
kiem tkaczy, i tp. Niemniej Vl<'S7.YScY' wm1en się op~ec ~e ws~stki.ch 
musieli przyznać, że pa.rk maszyno• swych poczynama.ch 1 przedS1ęWZię­
Wy jest poważnie zaniedbany, a re• ciach. 
monty nie przeprowadzone są taki Ucrzest!lli.cy narady w.-;·k~'i:Gywalli 
.tak nałety. Zńaćżna część majstrów! błędy i niedociągnięcia i starali się 
zaś nie posiada dostatecznych wla-i rzna•leźć d<rogę do ich likWidacji. 
domoścl techn.lczttyclt. Ponieważ jak stwierdzono w dys­

130 PROCENT PLAN~ 

Chłopi gromady Broniszew Stał'y pow. radomszcri~eg<>, re­
krutujący się w prrreważającej liczbie. z g~spodG>N.y ~ałorolnych 
i ś~niorolnych, wykonali swe zobowiązarua rl nadwyżką wypeł­
ni4ijąc plan odsta.w w 130 p1·ocentach. 

z analii\y, przeprowadzonej przez 
to\v. Rozwensa, wyhikało, że zasa-

Dle.tego też zadandem naszym jest dnicayml pri.ycsynaam są: niski sto­
demas\kmvać bogaczy wiejskich !I. ich pień wYPf'łnłanła JH>rm przez tka­
poplecznłków. ~tór:zy w myśl daw-

1 
czy i zby~ duża iłęść godzin PoSto.Jo 

nych tre.dycj~ stanł·Fi 8lię wci~ć w wyeh. 

Tak się już utarło w ·przemyśle kusji, główną przyczyną zła je:;t o­
bawełnian:rm, że jeżeli tkacze nie~ płakany stan parku maszynowego, 
wykonuj" norm; t.e poWiada się, żd w przyjętiej ~myślnie uchwale 
pią mają ~tecznych kwalifma-• postanewiono przede wszystkim u 
c.ii i 7,e trzeba ich doszkolić. Szk,om porać się z tym właśnie zagadnie­
się więc tkaczy, a rzadb przyjdziel ruiem. 
komuś do gło';YY, ż~ trzeba g_rnnto- · "!lch~ała ~bo~~zu.J~ w~~~<;h 
Wnie 1trzea~wac ws~stkie t~to · majs&ow, by podzieleni na odpowie 
łne przyc.zyny n~ewykona;n1:' planow• dnie brygady dokonali grunoowne-
1 postarać się o ich usunłęc'le. go przeglądu wszystkich krosien, WOLA GROMADY DECYDUJE 

Podnieść poziom Kułak Stanisław Gnliadziiak rŁ gromady Danków pow. skdemfie­
wickiego nie wYwiązywaoł s<i.ę ze swych !l.'Obow.iązań, . OŚ'\\lia~c:DS<ją<_:, 
te zbo:?ia jur:ż nie ma. Innego zdaniia byH chłopi mało a śred~OJ.'01.n!i, Chociaż świętlica J>ł'ZY W.kkew -
1't6rrzy udowodnili mu, ie pos).ada on powaine ~a~y zbo.za. Po~ skich Za.kła.daicb Pr~mysłu Baweł-
naciskiem opi-rui.i gxomad7.kiej, kułak ten 0lllUHZOny 1est wykooac nianego im. 1 M.atja ma już = ~bą 
plan odstawy. I?iękne traeycje, nie dz]ała jednak. 

ZA PRZEDTEJtl\f.l.NOWĄ ODSTAWĘ - NAGRODA jak należy. 
Gromadom Celiigów i Kochanów (s-półdrzielnia produkcyJna), Zarząd ZMP dzielnicy ~idzew, 

położonym w kułackiej gm.inie Głuchów pow. sk:ierniewlckiego, jak również zarząd fabryczny ZMP, 
a zamie&"lkałym w przeważającej liczbie przez małorolnych cliło- nie czynią nic, aby życiem śwtetll 
pów, zostały prżyenane powiat.owe nagrody za przedtermmow~ <><;I;- cowym objąć szero.kie Jllasy młodzie 
stawę IZ'boża. Plan roczny wykonały one w 112 proc. Nadmiemc ży. Wśród aktywistów świetlico -
trzeba że Kochanów otrzymał już upraednJio :wojewódzką nagrodę wych więkSIDść stanowi raczej mlo 
w ipo;taoi radioodbiornik.a i 200-toaru>we.j biblioteki m wykonllIIJie dzież niezr~szona, nie posiadająca 
Planu mies•ię<:!Zillego w 320 proc. odpowiedniego wyrobienia P<>li:tycz-

ńego. Na.Jety wtęc D)l'fa.nifioWać a.k-
KUŁA<JY W DALSzyM CIĄGU OPORNI łY\f, sldadaJący się z ZMP-owc6w, 

Teodozj,a ZlieM~a z gromady Sta<ra Rawa pow. ·skieratiewJc- który petrafiłb~ ~da<i świetlicy od 
kiego

1 
właścicielka 16-hektarowego ~a.rstwa. ~e od&tawń!'a ~ powiedni scyl pra<?y, qodny • -linią 
~ ani rziarenka. Tymtzasem p~ one duzą ster.tę memło- naszej Ea r til. 
co,ne.go zboża, nisz.czonego pr:zez itrYrzOillle. Zarząd f~bryemy ZMP słusmie 

poświęca wiele czasu sprawom pro 
PRZODUJĄOE GMINY dukcyjnym, lecz zapomina przy tym, 

w pow.i.ecie łęczyckim na ~ierw$Ze i:mejsce W. a.lroji _:p!a-no~o iż w parze z J)Odniesieniem. baz p ro 
skupu 0bom wysunęły się gromy ChOCISzew, Wn.tO'nia 1 Podębic_e. dukcy]nych , powinna rGzwijac się 
Gmina Chocis-zew wykonała P.la.n odstaw w 125 proc., Wi-rorua szeroka a.k<!ja kultur•lno - óświa.to-
w 108 proc., a Podębiee w 104 proc. wa. 

Winą za ten niepomyślny stan 
>MANIFESTACYJNA ODSTAWA rzeczy nie należy obaro;gać wyłącz 

ni~ lderowuictwa świetlicy, gdyż Na 43 wozach, udekorowanych transpacr:eni!Jalini, chłopi grama- jednostki nie są w możno~ci prawa 
d.y .Papronia, gm. Lubania pow. rawsk-0 - mazow.l.ecldego odsta\•.nli dzić same tak rozJ~głe.i i >viel_olpe 

_d..;.o.;..· _.P:_u_ink. __ tu_s_k..;.u:;.p_u_s_o_k_w:rn_"_ta~-.li;__z_bo_~_· -·-·-------------- t;unkowej akcji. Odpow!Mają za to 

Załogi wykonuiq zobowiqzania 

na cześć Mi~dzvnorodOIDego Dnia Kobiet 
Akcja zob.owiązań, podejmowanych 

na eześć Między-narodowego Dnia 
Kobiet oraz I Ogólnopolskiego Kon 
gre$U Lig, Kobie· , .!lu ,, 

M1)taczka Wa)entyna Grochulska pod 
niosła wydajność swej p1'6cy ze 130 
do 134 procent. 

pracy św\etlicowej Nie znaczy to wcale, ~e j';1ż wsz~s PQCzynając od najgorszych zespo­
cy tkacze są na odpowiedmm pozro łów i do.prowadzi.li je do należyte­
mie, że ws:z;ysc_y już pracują ta_k jak go stanu, przez co słabsi ma.istro-
1tracować powmni, ale w n~ektó- wie · oędą mogli lepie.i wykonywać 

raczej opiekunowie poszczególnych rych. "."ypa<µw.ch nawe~ śr~w wy swe plany, a pracujący w tych bry 
i>'ekcji, którzy zupełnie nie interesu ~w:ahf11';owany tkac_z me _moze wy- gadach niejednego się nauczą od 
ją się swymi ObowiąVkami i nawet konać swego zadania z winy maszy bardziej doświadczonych kolegów. 
nie uczęszczają do. świetlicy. De ta ny lui:> maistra. SpecjalQa kom~ja w porozt1mie 
kich „opiekunów" należą mitozy in Tylko z JX?Wodu P1;Yci~ów st:a niu z ąiajstrami będzie typowała 
bymi obywatele: Oneeh-0wski, Ozdo cono w No.'111.'ej Tkabu \_V styczn~u krosna do remontu kapitalnego i o 
błńskł, 1\l.acbał6wa, 1'ucld, tow. Ba 36 tys. m. tkanlny. A pr.>;ecież pl'~ycm kreślała dokładnie, co trzeba w kro 
tall i tow Cdrilecld. ki w Większości wYPadków spowo- śnie zmienić lub poprawić. 

Mime braku dłntere&Owanła ze dowane są nieprawidłową _ pracą Majstrowi-e salowi i kierownicy 
strony ZMP orae erp.nizacji krosna. Za pracę krosna zas odpo- zobowiązani są przeprowadeać co 
party>jalej, Possc.R.-ólne siekc.łe sta- wiada przecież majs~. .. . dzienną analizę przyczyn niewyko­
rają Irlę lłri!ezwYc-,iężyć tnadno- Z p.:zeprowadzoneJ dysk_1.tsJ1 w~m nania pl<mów przez pQ$zczególne 
ścj. Ni~kt6re z nich stanęły na dość kalo, z~ w Z-a~ładach . Sta.linows~'lch krosna czr tkaczy, a przy pr:z:yjmo­
W;Vsokbn poziomie. Kóło b.aletowe spoco lest ta.kich macJstrow, ktoray waniu zmiany każdy z nich musi 
ddeeięce, pod kierownictwem in- nrie mogą sobie dać rady z kirosnem. ze swym zmiennikiem oddział obej 
struktorki, ob. Wooial, ma wiellde Powain ym błędem w pracy aparatu rzeć, żeby być we wszystkim do-
perspektywy na przyszłość. Następ- !~h~~zneg-o je~t br~ ~fil!.2m!~ kład!oie mtie.ntowun;irm. . 
• kełe tlł'amd~eme 1Mtd retyse. pom1 zy m aJstram1 znua.nowym1. Postanowienia te nie usuną Jed­
rią ob. Kacza.nowskiego z zapałem Majster, rozpoczynający zmianę, u- nak wszystkich bolączek i niedoma 
przystąpiło w pełnym składzie do waża., że wystarczy jeżeli przyjdzie gań. Ale jezeli zostaną zrealizowa­
prób sytuacyjnych sztuki. „Okna w d9 pracy punktualnie, a kończący ne z takim entuzjazmem, z jakim 
lesie" Rachmanowa. Również koło nie chce pozostać dłużej ani pięć zostały podjęte, to już w najbliż­
fot.o-łilmewe moie się pochlubić :ma m.lnuł i w rezultacie zmieniają się szych dniach Nowa Tkalnia będzie 
cznymi o~ią~.ęciami w dziedzin!e „w locie". W najlepszym wypadku wykonywać plan w 100 proc. 
l:e>tografiki l filmu. Dobrze p1·acu.1ą powiedzą sobie że na takim to a · · · ś 
również słuchacze k ursu JJOCZątko- t :k;Un kroś . • . t eb b.ć Warun~em tE:go 3est Jednocze -
wegv „a.uot.anłi ero jęt:3'łta rosyj _ a~bo coś ~~~{} :!ien::ne a_~ ~~ nie . $ta~~· sy:{te!Ila~y~zna .tr~~1 ?r­
skiep. • . lriiec. O pl'zyBWoitym zdaniu partii gamzb?<:Ja paidYkJn~_J ~~"eJ . a n~ ~ 

Nie m0tna d-0-puści.c, aby ludzie, Sa.u czy odddalu nie wa ·w ł&klch prze i~g pro u CJL. ~ .... u.sza _Ją _me .. 
któi'ay mimó tTtidno~ci wkładają w nk h ustanme wykazywac 01gamzatorzy 
życie świetlicGwe tyle wysiłku i tru w;u .~ m:r~· tk I· grup, "sekretarze organizacji odd~a 
dll, mieii z niego rezygnóWiłć z po- ni ;;::Z:re:ocen~~e ';ólr'°~~ac:e- ło"')'.?h oraz wszyscy członkowie 
wod.u nieł\~alstwa ze stru\:y innych. nia. organizacji pa.rt.yjnej oraz jej Partu. * * 

K1erowltictwo śwłetliey, a prźede wpływu na wykonanie zadań pro- * 
w.ystk_l!i' Zaftąd ZMP PG~Y nie dukcyjnyoh. Według na.pływających wiadomo-
SFJCt!~<; sta.raa\, a.by Potłnies~ _od Dlą PQ$zezególnych kierowników, Iści młoga Nowej Tkalni już od kil­
po~dnlC) t>o!dom !>racy 'hiniethcy majstrów salowych czy majstrów ku -dni wykonuje bazy produkcyjne. 
Widzewskleh. Zak!ad6w. na partiach on~anizacja podstawo- em - em 

Trttba mac sobie spr„wę, łe wzmo -
łona akeJa kułtun.llte _ ó;.- · towa 
PHYUynła słtę tło pr11yśpiesi: nia WY 
kon ania Planu 6-letnie,o. 

WIKTOR JARZĘBSKI 
ZPB im. 1 -Maja 

Prawidłowe oświetlenie sal 
wpływa na wzrost wydatności pracy 

wazy.stkie zakłady pracy. K1>biety 
prMująee-prządki, tkaczki, szwacz 
ki, robotnice fa.bryk metalowych 
azczą swoje święto więhzą produk­
cją, wzmożeniem o&zc11ędności, dal. 
szym rozwiją.niem w;;półzawodni.ctwa 
pracy oraz ruchu wielowarsztatowe 
t o, 

stwierdzą, źe organizacja partyjna 
i rada zakładowa· dopomagają wy­
datnie w reJllizacji j.Sj zobowiązania. 
Zdarzało się, :ie otrzymywała szpul­
ki z przędzą niewłaściwie nawiniętą. 
ltłterwen~ja 11 kier~wnika oddziału, 
który jest jednocześnie członMem eg 
zekutnvy oddziałowęj organizacji 
partyjnej oraz w radzie kobiecęj, 
pomogła natychmiast i obecnie ob. 
Madalińska nie natrafia na żadne 
przesz!kody w swej pracy. 

Spośród licznyĆh zobowiązań, jakie 
illlłoga Ząkładów im. Reym<>nta pod W 'ł d • f 
ieła na eześć 8 marca, na specjalną spo ~awo nic wo 

Tkacze ZPB im. St. Okrzei poru- , Należy podkreślić, że cała załoga 

s'La.li na =adach m:iędrzyoddziało- bierze czynny udział w dyskm1jach1 

wych sprawę nieodpowiedniego o- toczących się na zebraniach oddzia­
świetlenia tkalni. Kierownictwo za- łow1~h i zwraca baczn~ uwagę na 
kładu zbadało tę ~prawę i poleciło różne niedomagania, starnfoc się do 
natychmiast przystąpić do zmiany prowadzić do ich usunięcia i ponia­
instalacji. Wprowadzono światło ja. gając w ten sposób kierownictwu za 
rzeniowc, nad każdym krosnem za- kładów. Wynikiem kolektywnej pra­
iruitalowano lampę. cy załogi z administracją było też 

Wszę~ie me WYtężona praca nad 
realizacj~ podjętych wbowiązan. 

W ZPW im. Reymonta, dzięki pra 
cy oddz. rad k<>biecych, orga.nizacji 
partyjnych i rady zakładowej w 
dziedzinie kontroli wykonania zo­
bowiązań, prawie wszystkie zobowią 
zania wykonywane są z nadwyż.ką. 
Walentyna Madalińska ze i;kręcalni 
..ngielskiej podniosła swą wydajność 
ae M do 147. proe! Ob. Madalińska 

Przodownica zespołu 8 - Helena 
l\Iu.rawa 01·az Helena Majda z zespo 
łu I osiągają 126 proc. normy. Wy­
dajność ich :stale wzrasta, a to dzię 
ki temu, że dbają o to przedstawiciel 
ki rady kobiecej. Jeżeli robotnicom, 
które podjęły Czyn 8 Marea zda·rw 
się „partia" przędzy z.byt suchej, 
lub zbyt tłustej, wtedy dostarczają 
one specjalnych płynów, lu':> interwe 
niują o popza,wienie ja.kości przędzy. 

~wagę zasluit~ie zQbo_wiąza!li~ szo- JJOwialo-\vych rad 
;[era tow .Stnmsława KołOdz1eJczaka, -
który p~sta.n<Jwił zmniejszyć żużycie I zwiazków zawodowych 
paliwa: b~zyny z 13,20 ltr. na 10\) l .~. , . • 
km. - do 13, ltr. oraz ilość oliwy I Powuatowe rady ~wi~ow za­
z pół litra na ćwierć litra na 100 wodowych C>kl.·ęgu ~6dl.k1ego. pl>erw 
km. Do chwili obecnej tow. Kolodziej sz~ w Pol~e. P~Jęły w.spolzawo­
czak zaoszcz~dtił U titrów benzy I dmctwo w mes1emu l>?moc;i.· rolnym 
ny oraz 8,5 Itr. oliwy. ra~om zal~la_~owym l zespołowym. 

. . . . , Pomoc tę mesc będą PRZZ w pra-
Po~ysl.na reahzacJn zobowią~an z cach organizacyj1.aych, kulturalno -

nkaZJI M1ędzyn~r?dowcgo Dmu ~o oświatowych, otaczając opieka ruch 
lnet ma s~voje. zrodło w żywym zam współzawodnictwa. troszcząc się o 
ter~sowam_u s1.ę tą. sp!·a~ą zakłado sprawy b.vtowe rab.otników r.:olny.c;;n 
weJ orgamzaCJl part1JD6J. itp. 
Załoga ZPW im. Reymont.i powita Podsumowani€ pierw•szych wyni-

dzień 8 marca w poczuci11 ~nł>r:t.e ków współz.awodnlctwa nasta.Di w 
spełnionego obowiazlm. marc\J bieżaceiro r<>ku. 

Do szybkiego wykonania nowych m. in. zainstalowanie prawidłowego 
urządzeń przyczyniła się w znacz-
11y111 stopniu młodzieżowa brygada 
·elektryków pod kiero\vnictwem 
ZMP-owca Jeuege Przewiesia. Zes­
pół jego ukończył tę pracę na 5 dni 
1>rzed terminem. 

eświetlenia sal, co w znacznym 
stopniu wpłynie na podniesienie wy 
dajnośei pracy I ograniczenia ilości 

braków. 
1\1. JEZIORNY 

ZPB im. St. Okrzei 



W Polichnie . nie zabraknie mąki ani tłuszczu !~!~r~ w!!"~!~~no~!!~!~uz!~ż~ 
We wsi P<>lichno, w oiotrk~w­

s'kim .powiecie, tradycyjnym zwy 
czajem przyrządza się tłuste, sma 
czne pączki. Żona Andrzeja Bijo 
cha, czh?nka tutejszej spółdzielni 
r;odukcY.jnej siedzi przy dużym 
pa~cu i d\!> wrzącego tłuszczu wrzu 
ca apetyc1zne kule żółtego pszen 
nego ciasta. Po izbie rozchodzi się 
smakowity aromat gotowanych 
pączków, a że podobne przysma 
ki przygotowuje się tego dnia pra 
wie we wszystkich domach człon 
ków spółdzielni produkcyjnej, za 
pach ten roznosi wiatr po całej 
wiosce. 

- Nie żałowałam tłuszczu do 
swych pączków - mówi z uśmie 
chem zadowolenia Bijochowa. czę 
stując nimi sąsiada. członka za­
rządu spółdzielni produkcyjnej w 
Polichnie, Andrzeja Malca. Przy­
szedł on zawiadomić Bijochów o 
zebraniu w sprawie projektowa­
nej budowy nowej, siedmioklaso­
wej szkoły. - Nie skąpiłam "też 
mąki i jaj. Teraz, kiedy żyjemy 
w spółdzielni produkcyjnej. nigdy 
już nie musimy odmawiać sobie 
czegoś lepszego, jak to bywało da 
\vniej. Nie zabraknie nam tłusz­
czu ani mąki. • 

- Wiadomo - sm1e3e się JeJ 
mąż, Andrzej Bijoch, - Obsialiś 

my przecież pszenicą 8 hektarów 
spółdzielczej ziemi. 

- Osiem i ·pół hektara - pro­
s~je Andrzej Malec, o którym 
wiedzą wszyscy w Polichnie, że lu 
bi mówić i robić wszystko nad­
zwyczaj sumiennie i dokładnie. 
Te właśnie cechy jego pracy zde 
cydowały. że członkowie spółdz.iel 

ni z pełnym zaufaniem powierzy 
li Malcowi prowadzenie spółdziel 
czej buchalterii. Andrrej Malec na 
pamięć zna wszystkie cyfry. doty 
czące Spółdzielczej gospodarki w 
Polichnie. Przymykając oczy mó­
wi. że oprócz 8,5 ha pszenicy w 
spółdzieilni produkcyjnej w Poli­
chnie obsiano żytem 23,2 hektary 
ziemi. rzepakiem 1,25 hektara, wy 
ką - 3,4 hektal"a, a na wiosnę 
pod owies pójdzie 9 ha ziemi. pod 
jęCZJmień - 3 hektary i pod ziem 
niaki - 12 hektarów gruntu. 

Nie zabraknie równioeż tłusz<:zu 
członkom spółdzielni produkcyj­
nej w Polichnie Zakupią 10 świń 
na tucz i jedną maciorę na chowa 
nie, do dwóch wyremontowany!?h 
obór. wprowadzą, 10 krów, zaku­
pionych z uzyskanych kredytów 
państwowych. 

- Z każdym dniem ..:... oświad I nej na ogólnym zebraniu normy. 
cza. tow. Malec - nasze spółdziel Poza tym wiedzieliśmy. że prze 
cze gospodarstwo staje się bogat I cież pracujemy dla samych :;iebie. 
sze i zasobniejsze. I wiedzą o tym od naszych wysiłków zależ..v roz­
nie tylko członkowie spółdzielni. wój spółdzielni produkcyjnej i pod 
Widzą to także Ci chłopi spoza niesienie naszej stopy życiowe;. 
spółdzielni, którzy nie zdecydowa Postanowiliśmy, iź pola naszej 
11 się jeszcze w tym roku z nami spółdzielni muszą stać się przy­
połączyć. To o nich walczymy kła.dem wzorowej gospodarki. 
przykładem naszej wspólnej, ra- Uprawialiśmy ziemię według wy­
dośniejszej pracy. mogów współczesnej kultury rol-

Andrzej Malec liczy już 60 lat, nej , użyl;śmy nawozów sztucz 
ale umysł jego pozostaje wc~ąż ży nych - które zalecił nam powia 
wotny. Potrafi doskonale oriente towy agronom. Pomocy sąsiedz­
wać się w gąszczu stojacych p rzen k iej udzielił nam PGR w Moszcze 
wsią polską zagadnień. Andrzei nicy, w ramach łączności między 
l\.:alec jest aktywistą gminnego miastem a wsią. otoczyła nas' opie 
koła PZPR. .Na zebraniach ~in ką ekipa robotn;ków z hutv .,Ka­
nych i gromadzkich wygłasza sta ra" w Piotrkowie. w ciągu 2 dni 
rannie opracowane przez siebie re dwa traktory z Państwowego 0-
feraty. Niedawno był na ·kursie środka Maszynowego. prac0wały 
szkolenia partyjnego. Bow1em to- w Polichnie 

warzysz. Malec nie tyl~o jest sta- Spółdzielnia produkcyjna w Po 
ry wiekiem, - to takze stary to !ichnie wykonała jesienną orkę w 
warzy~~· -członek ~p od 1924 ro stu procentach i zobowiązała się 
ku. Św1ato~g~ą~ ?ego ukształto- tak samo pomyślnie przeprowa­
wa_ły lata c1ęzk1e3 p:acy przy o- dzić orkę wiosenną. W tym roku 
brobce drzewa :v .lesie, długotrwa zostanie tu wyremontowana jesz­
ła ,walka o so~iahz~. o sprawę, cze jedna obora. postawiony bę­
kt?rą ~a~ z mnyrru towar~ysza- dzie śp1chrz, urządzi się m 1eczar­
m1 .real_izuJe teraz w rodz:nnym nię i świetlicę, d1a której spółdziel 
Pohc-~m1e: . . . . Inia posiada już radioodbiornik i 
. Sp<;>łdz1_eln1a produkcyJna w P~ d·wustutomową biblioteczkę. W 

hchme me .powst::ła łatwo. am sprawie wiosennej akcji siewnej 
szybk_o. W1ększosc stanowią tu zarząd spółdzielni zwołał ~uż dwa 
średniacy. . Prz:egzło 7ok . wal zebrania. n~ których przy pomo­
cz~ła w Pollc?n~e ~rg~m.zacJa p_ar cy powiatowego agronoma ustalo 
~YJna. o podmes1eru: s;~.ria~omosc: no plan siewów ''"iosennych. Spół 
sr<;dm~ko:V, o skup1~ru: ich w dzie1nia zawarła już umowę z 
społdz1elm produkcy]ne1. POM-em na m aszynowa 01Jróbkę 

W czerwcu ub. r. Władysław ziemi. · 
Drożdż, członek spółdzielni w Po N" 1 k i' • d 
l'chn" · h ł · k bł - le zw e ·am.r z za ną spra-
, ie, poJec a z wyciecz .ą c o wa Ws rstko ł t · -' 
• l k• h d · k · . Zj za a Wlamy O<.: rę-

'P?-:"' po s lC o Zw~ąz u ,Radzie ki· - chiubi się Andrzej Bijoch. 
ckiego.. Po. swym p

1
owroc.e w.y- Potwierdza to tow. Andrzej Ma-

czerpuJąco 1 szczego owo o.pawia- lee · 
dał mieszkańcom Polichna o tym, · . , . . 
co widział na własne oczy, 0 ogro <;:zł?nkow.1e_ sp~ldzi_elm produk-
mnych osiągnięciach gospodarki so cyJ~eJ w .Po~1chme . bio~ą czynny 
cjaHstycznej w Związku Radziec u~iział w zy~m całeJ wsi: Nl'. ostat 
kim. 0 świetnie rozwijaiących się m~ ~ebran1u ~rom~dzk1m ~e~no­
kołchozach, gdzie szczę$liwie i do głosme popar~1 wniosek m1e1sc~­
statnio żyją chłopi kraju socjaliz w~go nauczy-ciela Henryka ~uleJ­
mu. sk1ego, dotyczący zbudowania w 

I już w sierpniu ub. r., 17 człon Polichnie nowe_j. siedmiok~asov.:ej 
ków spółdzielni produkcyjnej w s~oły: Obecni~ człon~ov.:1e społ~ 
Polichnie przystąpiło do wspólnej dz1;1n.1 pr~ewozą . spół.dz1e~czY:n1 
pracy. k?nm1 zboze z g:r:nmneJ sp?łdz1~} 

- Uświadomiliśmy sobie _ o- m do .magazynu w Babash i <;z~c 
powiada dalej tow. Ma:lec -·że na zarobionych w ten sposob plenię 

naszą pracę patrzą uważnie wszy 
scy cl1łopi z Polichna i okolic. Dfa 
tego każ'dy z nas wytężał siły· za 
dwóch i przy niektórych robotach 
wyrabialiśmy po 200 proc. ustalo 

Szkolenle akt~wu wieiskie~o 
w pow. · wieluńskim 

W Aleksandrowie ożywiły swą działalność 
W Wielumu prowadzone jest Slllko 

lenie przewod.nllazącyoh kół gro­
madrzk!ich ZSCh O!l'3Z prrz.ewodrriczą­

cych kół gospodyń wiejskieh. Szko 
lenię obejmuje okolo 600 osób. radą hoblece 

Rady kóbiece, działa1ące w zakła-1 niiem rad kobiecych w ałeksandl'ow­
dach pracy w Aleksandrowie do skich zakładach pNcy. 

Program wykładów obejmuje m. 
in. zadania aktywu ZSCh w dziele 
rea.llirzacji PLanu 6-letnliego oraz wy­
tyczne w ~esie organizowania 
spółdeielni produkcy>jnej. 

tej pory nie i>rrz.eja!wiały żadnej dl'lie I ~ęk;i temu pM:ca na tym odcin­
ła:lnośoi. Pomóc im . miały w pracy ku ruszyła. 

związki zawodowe i rady zakładowe I Obean:ie odbywają się w Aleksan­
poszczególnych zakładów pracy. drowie zebrania kobiece w 1 zakła­
Niestęty żadna z tych organizacji dach' pra<:y, na których omaiwJana 
nie otaczała opieką rad kobiecych. jest akcja przygotowawcza do obcho 

W wyniku tych czandedbań rady du dnia 8 Marca i Ogólnokrajowego 
kobiece w aleksandrowslcich rz;akła- Kongresu LK. Na rz.ebran'iach tych 

. . C!Złonkiinie LK, a w ślad za nimi ró-

Aktyw wiejski po pmesU:oleniu 
będeiie przygotowany do prowadze­
ma akcji uśwdadamoiającej wśród 
chłopów. Poza tym ~olenie prze­
wodniczących kół gr-omad'7Jkich 
ZSOh oraz pmewodI!liczących Kół 
Gospodyń Wiejskich pr:zyczyni się 

do podniesienia pooiomu ideologicz­
nego miejscowego aktywu W!i'ejskiie­
go. 

dach pracy 1stmały tylko „na pa- ~~.;...,; ko....,__,y ~.;-~rg · · skł 
. " . . . . ił . ruin . ak „„ ...... "" IJLo• •=""'"'"" ~wane a 

p!erze . ~ me prrze<Jla.<w:ia Y z eJ - dają powaiine rz.obowiąwanrl.a produk 
. t~osm. Na ten strun me.czy. zwró- cY\ine w celu uczcrz.enia Święta Ko-
cił uwagę Konuret Pow:ilaltOwy biet ti I Kongresu LK. 
PZPR, który 7!ajął stlę u~e- M. Lepski. Je.n Pawlak. 

Pływacy lód zcy z wy ci ę ·ż a i ą 
Na basenie MDK rozegrany został 

wczoraj mecz pływacki o Zimowy 
Puchar Miast pomiędzy reprezenta­
cjami Gdańska i Łodzi. Ze względu 
na dość dużą przewagę pływaków 

łódzkich, a zwłaszcza w konkuren­
cjach kobiecych, zawody nie były 

zbyt interesujące. Do najciekawszych 
biegów zaliczyć należy wyścig na 

100 m. st. dow. mężczyzn, w którym 
zwyciężył Marchlewski (Gdańsk), w 
czasie 1:017,2, przed Kałużą (Gd.) 
i dobrze płyną.cym Platz.kięm (Łódź). 

W konkurencjach biegowych wy­
grała Łódź w stosunlru 73:47 punkt. 

Oto wyniki techniczne: 
400 m. styl. dowolnym kobiet -

1) Maślakiewicz (Ł) 6:58,3 min., 2) 
Chałówna Janina (Ł) 7:03,9 min., 8) 
Czajkowska (G) 7:10,6, 4) Budzi-
szówna (G) 7:11; · 

400 m. styl. dowolnym mi:żczyzn -
1) Boniecki (Łódź) 5:18,9, 2) Mar­
chlewski (G) 5:21,6 (rek. okr.), S) 
ćwierci.akiewicz (Ł) 5:41,1, 4) Las­
kowski (G) 5:57,2; 

200 m. styl. klasyczmym kobiet -
1) Proniewiczówna (Ł) 3:14,2, 2) 
Mrozówna (G) 3:21,5, 3) Malinow­
ska (Ł) 3:28,0, 4) Banasiówna (G) 
3:40,9; 

200 m. styl. klasycznym mężczyzn 
- 1) Dobrowolski (Ł) 2:49,4, 2) 

Gorzkowski (Ł) 2:58,0, 3) Ładny (G) I 100 m. styl. dowolnym kobiet -
3:01,9, 4) Krzyżanowski (G) 3:11,0; 1) Sobczakówna (Ł) 1:21,2, 2) Maśla 

200 m. styl. dowol. mężczyzn - kiewicz (Ł) 1:28,8, 3) Czajkowska 
(lokalne) - 1) Szperling 2:38.0; (G) 1:29,3, 4) Nogalska (G) 1:38,0; 
2) Pytel (obaj Włólrniarz) 2:40,0, 3) 100 m. styl. dowolnym mężczyzn 
Pszonieki (0) 2:49,8, 4) Przyjemski - Marchlewski (G) 1:017,2, 2) Kału 
2:4(),9; ż.a (G) 1:08,1, 3) Platzek 1:08,8, 4) 

100 m. styl. wzna~ kobiet Zieliński (Ł) 1:10,0; 
1) Budziszówna (G) 1:35,5, 2} Ciem 4X100 m. styl. zmiennym kobiet 
niewska (Ł} 1:36,5, 3) Człowiekow- - 1} · 1'ódź (Ciemniewska, Malinow 
ska (G} 1:44,2, 4) Wyszogrodzka ska, Pronie,\ricz&wna, Sobczakówna) 
(Ł} 1:45,0; 6:21,2, 3} Gda'ńsk 6:50,0; 

100 rr •. styl. wzna·k mężczyzn - 4X200 m. styl. dowolnym -
1} Siero<'ki (L) 1:1~,2, 2) Pławik 11} Łódź (Skupiński, Zieliński, Pla-
(Ł) 1:19,4, 3) Marcinkowski (G) tzek, Boniecki) 10:45,0; 2) Gdańsk 

1:22,7, 4) Fijak (G) 1:23,5. 10:54,0. 

Przy WKKF 
powstała sekcio lekkoatletyczna 

Zgodnie z zarządzeniem Wojewódz 
kiego Komitetu Kultury Fizycznej 
odbyło się wczoraj walne zebranie 
ŁOZLA, na którym Podjęto uchwa 

Szczepański, Szumlewska, Szymań­
ski, kpt. Leja, Dziedzic, Kaczmarek, 
Wójcik, Piwowska. Do prezydium 
weszli: red. Szumlewski, Szczepań 

łę o rozwiązaniu związku i przepro ski, Szymański, Wróblewski, No­
wadzono wybory db sekcji WKKF wak i Wójcik. 
i jej prezydium. Do sekcji WKKF.' Na pierwszym plenarnym posie­

wybrani zostali: red. Szumlewski, dzeniu sekcji wszyscy członkowie 

Orlicka, Wróblewski, Kazimierski, sekcji zobowiązali się zdobyć <>dzna 
Starosta, Nowak, Andrzejewski, kę SPO. 

dzy przeznaczyli na naprawę u­
przęży "i spółdzielczych wozów. 

Nikt w spółdzielni produkcyj­
nej nie ociąga się z pracą. Kiedy 
nadchodzi pora największych ro­
bót , członek spółdzielni, ob. Cie­
ślii;:ki Tadeusz, oddaje prowadze­
nie filii gminnej spółdzielni swej 
żonie a sam wraz z innymi b:erze 
się do roboty w polu. Choć spół­
dzielnia produkcyjna w Polichnie 
została założona dopiero nie­
rlawno, ::ll e np iei członek Ste­
fan Jasek wyrobił już 100 dnió­
wek obrachunkowy ch. 

Kilka dni t.emu odbyła się w gmi- j W dal~j części programu prze­
nie Pławno UTOCrlystość wa:ęcrz.ema wodniiazący '.Prerzymum Gminnej R c1 
nagród, ufundowanych przez Woje- dy Narodowej tow. Krystyna W.ie­
wódrzJki Z~d Zwi~u ~?'P°mo: looh mów.iła ~ tym, .tak ~ Pła­
cy Chłopsk:ieJ dla m1eszk.aJ'.1c?w ~rru wno wypel!nliła rz. poważną nadwyż-
ny Pławno, za dobre wyruki oSiąg- . . 
nięte w planowym skupie zboża. Na k~ ~Y !Plan skua>u. Dobre wyru­
uroczysbości obecni by.U p.Medsibawi- ki ws!:od chłopów w planowym sku 
ciele Partii, ZjednoCtWnego Stronnie ipil.e zboża osd.ągnlięto dzięki systema­
twa Ludowego, Związku · Samopomo t ycznie prowad:lx>nej akcji uświiada 
cy Chłopskiej. i organirl..acji maso- mlającej, naiJ.eżyitej d śois:łej w~ł­

wych. pracy między orgammoją partyjną. 

Wytężona, rzetelna praca człon­
' · •·:ó1rlzielnl produkcyjnej w 

Polichnie jest rękojmią, że ani im, 
ani ich rodzinom nie zbraknie n i 
gdy mąki pszennej czy tłuszczu. 

Prrz.edsta.wiciel Wojewódzkiego Za Zw.Ląrzikiem Samqpomocy Chłopskiej 
rządu ZSCh wręczył prrz.ewodmcrz.ą- i organizacjami. masowymi. W akcji 
cej gromadzkiego koła ZSCh ob. He planowego skupu wyiró7.niły si~ 
lenie Mikulskiej nagrodę w postaci CrLłonltiniie gromadzkich kól gospo­
radioodbiornik'.1. typu „AGA", bih!io dyń wiejskicli. O sprawach tych mó 
teki, skłaćlającej się ze 100 książek w.ił również ob. Jóu.ef Adamcrz.yk. 
treści naukowej i beletrystycznej, Na !Lakończen;ie podnii.oslej ~Y 
stolika P-Od ra.di-0 oratz sprLętu spor- stoŚCi odbyła się crz.ęść artystyczna, 
towego dla tamtejszej seke,ii piłkar- w której zespól orkiestry Oc!hot:ni­
skie-j Ludowego Zespołu Spo1·towe- crzej Straiży Pożm!nej odegra!! kiiilka 
go. utworów muzyC!ZJilyoh. (ZN). 

Nowe kadry dla spółdzielni· produkcyjnych 
Piękny spalski las spowił biały wskazując na korzyści, jakie spół- i osiągnięciem jak najlepszych wy~ 

puch śniegu. Nad dawną rezydencją dzielcy wynieśli z kursu, nastąpiło ników w spółdzielniach ·produkcyj­

Mościckiego zapadła siwa mgła. wręczanie świadectw. nych dowieść, że tylko ta droga jest 
W okół cicho i głucho, tylko \,Ve- Trochę speszeni podchodzą prze- słuszna. Chłop polski oszukiwany 
wnątrz pałacu tętni nowe życie. W wodniczący spółdzielni produkcyj- przez wiele lat patrzy na każdą no 
dawnych salach balowych zasiedli nych do stołu prezydialnego, by wość z nieufnością. On jeszcze nie 

prości ludzie, aby zdobywać wiedzę. otrzymać zaświadczenia z ukończe- Wle, jak ~glądać będzie ta nowa 
Ludzie, którzy byli fornalami w ma nia kursu. Odbierając zaświadczenie droga, na którą ma wstąpić. Musi­

jątkach obszarniczych oraz uci5kani. tow. Gołębiowski, mówi: - Będąc my mu udowodnić, że spółdzielnia 
niegdyś chłopi mało i średniorolni. na kursie zrozumiałem, czego mi bra produkcyjna wiedzie do poprawy 

Przed sześcioma tygodniami roz- kowało w codziennej pracy. Prze- bytu mas chłopskich. 
począł się tu kurs dla przewodniczą- konałem się. że każdy chłop ,na wsi W późnych godzinach wieczor~ 
cych spółdzielni produkcyjnych na- Wllllen znać ideologię marksizmu nych, rozjeżdżali się spółdzielcy do 
szego województwa. aby w ten spo i leninizmu. Ułatwi mu to zwalcza swych spółdzielni produkcyjnych, 
sób dopomóc im w przezwyciężaniu nie wroqiej propagandy kapitalistów aby tam, wzbogaceni wiedzą, przy 
trudności, jakie narastają w prowa- wiejskich. którzy chcą zatrzymać stąpić do pracy ·nad budową :iowej 

dzeniu zespołowej gospodarki. Tu, koło historii. wsi. (Wf.) 

obok zagadnień ideologicznych zdo Józef J ó:źwiak ze spółdzielni pro­
bywali wiadomości fachowe, któi:e dukcyjnej Mała Wieś, pow. Rawa 
pomogą im w prowadzeniu dużych Mazo;wiecka, oświadcza - p~zez 

zespołowych gospodarstw. Zjechało 56 lat czekałem na chwilę, w której 
się tu 62 pionierów nowei wsi. zobaczę swoją wieś na innej dro­

Małorolni chłopi 

leczq sie w sanatoriach 
W szyscy uczyli się z jednakowym dze, na drodze, która prowadzi chło Sylwester Miltk.a rz. pow. łaskiego, 

zapałe!lil. Często spotykali się prze pów do lepszej przyszłości. Dlatego chłop małorolny z WjeJki.ej Wsi gm. 
cież na terenie swych gromad z za też wiedzę zdobytą tu na kursie. Widawa, w lat.ach reądów sanacyi­
gadnieniami, na które nie potraHH będę niósł w masy chłopskie. nych nie miał możldwości Ieczeni3. 

znaleźć rozwiązania. Zdobyta na Przeorać zacofaną wieś, którą się. Zmusrony do ciężkiej praey n ie 

kursie wiedza pozwoli im zagadnie przed wojną kapitaliści i obszarnicy otrzymał rzm.ilkąd pomocy, a:ni je­

nia te rozwiązywać. celowo trzymali w zacofaniu i ciem śli chodd o naukę, ani jeśli chodzi 

Przez 6 tygodni wrzała na kursie nocie, nie jest łatwo - mówi to~. 0 zachowanie :zxkowia Obeonlie drz;ię 
· K d h il b S łd lni ki nasrzemu ustrojowi chłop małoroi 
mtensywna praca. aż a c w a y tanisław Marosek ze spó zie · ny Sylwester IMitka ma moilaość r ::i 
ła [Wykorzystana. Po całodziennych /produkcyjnej w Sobocie, pow. ło~ tow.ania swego nadsza!I1Pllliętego rz.dro 

zajęciach słuchacze pracowali w ko . ·wickiego. - Ale opieka państwa i wda. Ob. Mitka prrrebywa obecn!ie na 
łach samokształceniowych. Tu dzie \Partii, która ułatwiła nam zdobycie kuracji w Połczynie Zdroju, skąd 
lili , się doświadczeniami z dotych~ najbardziej potrzebnych wiadom~ plsze: 
czasowej pracy w spółdzielniach ści, pozwoli nam umocnić spółdziel „Znajduję 51ę w sana.fx>rium ~­
produkcyjnych. Wieczorem ~ b:ak nle, do których wclągnlemy tych tralnym w Połczynie Zdro u. P.rze­

cie zajęć świetlicowych uczono się wszystkich. którzy stoją jeszcze na bywam tu raczem z chlopami 11. ro­
pieśni, czytano pisma itp. uboczu, a winni być razem z nami. botnikami rz. bliils:z.ych i dalszych o-

ko.lic naszego ~ra'}u. Mogę korrz.ystać 
W dniu 15 bm. nastąpiło zakoń- Ze wszystkich wypowiedzi, jakie tu ii wszystkich możliwośc:i·' leczenia 

czenie pierwszego kµrsu dla prze- tu padały widać było troskę, aby się i czutię już znac:z.ną popra,vę 
wodniczących spółdzielni produkcyj wiadomości zdobyte na kursie sta- w stanie zdrowia. 
nych. ły się bodźcem do dalszej° walki z Zdaję sobie sprawę, że tylko dzię-

Na uroczystość zakończenia kur- kułact:wem. kl wiellcim prrremianom, które na-
su przybył sekretarz Wojewódzkie Zabierając głos, tow. Antoni Ku 'stąpily w naszym kraju, dzięki nzą­
go Komitetu PZPR, tow. Antoni bicki, sekretarz KW PZPR powie dow.i robotnica:o - chłopskiemu rna­

Kubicki i wiceprzewodniczący Pre dział: - my wiemy, że droga jaką ło i średniorolni chłopi i robotnicy 
zydium Wojewódzkiej Rady Naro- wybraliśmy jest słuszna, ale jeszcze znatleźli s:ię na pierwszym m ieJscu. 
dowei·, tow. Kazimierz Kucner. Po wiele jest takich, którzy w nią nie jeżeli chodzi 0 naukę i leczenie się. 

D-Lięki ZSCh w Łasku mogę się 

krótkim zagajeniu, które wygłosił wierzą. Dlatego wy, pionierzy no- leczyć w .sanatorium i wiem, że z 
kierownik kursu, tow. Wawrzy niak, wej wsi, musicie swą o#arną pracą tej pomocy korzysta jeszcize wielu 

chłopów pow. laskiego". 
Sylwester Mitka. 

Gmina Brużyca Wielka 
w całości wykona plan skupu ztioża 

RADIO 
Program na poniedziałek; 19 lu­

tego 1951 r. 
Akcja skupu zboża w gminie Bru j wodował, że odstawił on nadwyżki ll.50 „Głos mają kobiety", 12.04 

:źyca Wielka, pow. łódzkiego rozwi zbożowe na miejsce skupu. Dziennik, 12.15 Przerwa, 13.30 Audy 

j~ się ~myśl~e .. Chł?pi mał? i. śred Dzięki dobrej pracy aktywu wie j cja szkolna, 13.50 Audycja ZNP, 
morolm (WYW!ązuią się nalezyoe ze skiego i wzmożonej czujności klaso 14.05 Muzyka, 14.30 Audycja szkolna 
swych zad~ń, dostarczając na punk wej, gmina Brużyca Wielka ostat- dla klas V - VII, 14.50 Koncert 
ty skul?~ me o/lko zadeklarow~e nio odstawiła na miejsce sku~ rozrywkowy, 15.30 Audycja dla świe 
nadwyzki zbozowe, ale wydatnie pu około 20 ton zboża. Akci·a plano tlic dziecięcych, 15.50 Audycja PCK, 

k 16.05 Muzyka, 16.20 Audycja dla 
prze raczone. wego skupu · zboża na terenie gmi~ młodzieży, 16.35 Aktualności łód;;.. 

Gorzej się dzieje w Brużycach ny Brużyca Wielka jest w pełnym 1.-ie, 17.00 Wiadomości popołudnio­
Wielkich z :wykonaniem zobowiązań toku i do końca miesiąca z pewno, we, 17.05 „Odpowiedzi .fali 49", 17.15 
przez bogatzy wiejskich. Uchylają ścią zadeklarowane nadwyżki zbo- Zimowe Mistrzostwa Zrzeszeń Spor-
się oni od odstawy ziarna, utrzymu- żowe będą ;wysoko przekroczone.. towych w Zakopanem, 17.20 Wyjąt 
jąc, że go nie posiadają. Pracujące M Lepsfc· ki z oper, 18.10 „Ambroży Thomas i 
dobrze „trójki" gromadzkie nie da~ · 1

' jego „Mignon" - aud. sł. muzyczna, 
ją wiary tym oświadczeniom i prze 18.35 „~p1iawy naszego miasta", 

prowadzają kontrole. Okazuje się. L. K. W Zdun' "ki' et' Woli' 18.45 „Siedem dni sportu łódzkie~", 
....,_A ek" d ki h "' 19:00 „Wszechnica Radiowa", 19.20 

że r·vuejście „trój groma z ·c p.ieśni masowe, 19.40 Lekeja języka 

jest .właściwe. Przykładem tego jest walczy z ciemnotą r osyjskiego, 20.00 Dziennik,, 20.30 Re 
fakt, jaki miał miejsce w gromadzie portaż z Zimowych Mistrzostw Zrze 
Ruda-Bugaj, gminy Brużyca Wiel- Prrz.y szkole podstaiwoweJ nr 4 szeń Sportowych w Zak<>panem, 
ka. W gromadzie tej młynarz Zało- czynny jest kurs początkowej nauki 20.5b Muzyka, 21.15 „Nowe "książki", 
ga twierdził, że zboża nie ma, a tym dLa niepiśmiennych, którym opieku- 21.30 Muzyka i aktualności, 22.00 
czasem okazało się, że ogromna ster je się Liga Kobiet. „Przed, sądem" - fragm. powieści 
ta zboża czeka na omłócenie. Kiedy L. Infelda, 22.20 Koncert, 23.00 Os-
dokonano przymusowych omłotów, W dniu 9 bm. odbyły się egzami- tatnie wiadomości. 
okazało się, że młynarz Załoga po ny 17 uczniów w crz.ym 16 kobiet. Na 
siada około 2 ton zboża. egzaminie obecne były :Pmeastawi-

W gromadzie Brużyca Wielka za cieliki Ligi Kobiet. Każdy absolwent 
istniał wypadek, że „trójka" gro- kursu napisM własnoręcznie swój ży 

d k 
ciorys. 

ma z a wraz z sołtysem, po kumo-
tersku potraktowała sprawę skupu Uczniowie wyraM·ią podziękowa­
zboża i chroniła bogatych chłopów. nie Polsce Ludowej, która dała im 
Ze , sprawozdań „trójki" gromadz~ możność uzysk.iaini·a nauki czytania i 
kiej i sołtysa wynikało, że gromada p;isania. 
Brużyca Wielka nie ma wcale zbo Należy stwierdzić, że do dobrych 
ża do sprzedania. W rzeczywistości wyników nauki na kursie wybitnie 
było jednak inaczej - ZMP-owcy p1-.zyczynila &ię kierownicrz.ka kursu, 
w tej gromadzie wykryli, że sołtys, ob. Maria Ka1nińska, która nie szcrz;ę 
który utrzymywał. że nie ma nad- dzila czasu ani wysiłków. aby uczą­
\Vyżek zbożowych pożyczał je in- cy się mogJi w przewidzianym cza­
nym. Aktyw gromadzki napiętno- s..ie ukończyć kurs. 
ty.rał to postępowanie sołtysa i spa- Zenobia Pilcówna. 

Ogłoszenia ZGUBIONO ksią-
drobne żeczkę Ubezpiecza! 

-------- ni Społecznej, na 
ZGUBIONO leg1t. zwisko Wolska Te 
służbową, zw. zaw., resa, wyd. w Kut­
indeks, dowód re· nie. 93 

patriacyjny i pie- SKRADZIONO ksią 
czątkę lekarską na żeczkę wojskową 
n~zwisko. Urbanie- wyd. przez RKU 
w1cz Lucia. 5638 Łask na nazwisko 

ZGUBIONO legit ;Ku?iak Tadeusz, 
Ubezpieczalni Spo· Rozdżały. 1?9 

łecznej Kowalczyk ZGUBIONO l~git. 
Stanisław, Ruda szkolną z Gimna­
Pabianicka, Prą- zjum Pedagogicz­
dzyńskiego 22, nego. Sikora Teo-

5639 
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